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Dekret Prezydenta R. P. o ochronie 


niektórych interesów Państwa 


Warszawa. 25, 11. (PAT). W wczo= 
tajszym Dzienniku Ustaw ukazał się 
dekret Pana Prezydenta Rzeczypospo« 
litej o rozwiązaniu zrzeszeń wolnomu* 
larekich, oraz dekret Pana Prezydenta 
R. P. o ochronie niektórych interesów 
Państwa, 

W streszczenin dekret o ochronie 
niektórych interesów Państwa brzmi, 
ijak następuje: 

Art 3. Kto publicznie rozpowszeche 
nia fałszywe wiadomości lub używa ine 
nych środków podstępnych w celu 
podważenia zaufania do waluty pol: 
skiej tub do kredytu publicznego, pi 
lega karze więzienia do lat 3-ch. 

Art. 4. Kto dostarcza zagranicę tO- 

war sfałszowany lub fałszywie os 

znaczony, jeżeli stąd wynikła szko” 
da dla interesów eksportu polskice 
go, podlega karze więzienia do lat 


‘Art, 5, Obywatel polski, który w 
związku z działalnością polityczną w 
Państwie Polskim przyjmuje od osoby 
dźlałającej w interesie obcego rządu 
dla siebie lub innej osoby korzyść 
majątkową albo jej obietnicę, bądź też 
korzyści takiej żąda, podlega karze 
więzienia, 

„, Art. 6. Obywatel polski, który wchos 
dzi w porozumienie z osobą, działającą 
iw interesie obcego rządu lub organizas 
cji międzynarodowej w celu działania 


'na szkodę Państwa Polskiego, podlega | 


karze więzienia, 
Art. 8. pargr. 1. Kto publicznie nas 
woluje do powszechnego porziice» 
przez pracowników 


do wstrzymania dowozu żywności 
do miast, podlega karze więzienia 
do lat 5sciu. ` 

Paragr. 2. Kto w celu rozpowszech« 
mienią sporządza, przechowuje lub prze 
wozi pisma, druki lub wizerunki, na« 
wołujące do powszechnego porzucenia 
pracy przez pracowników lub zamknię 
cia zakładów przez pracodawców, albo 
do wstrzymania dowozu żywności do 
miast, podlega karze więzienia do lat 
*ch lub aresztu do lat 3-ch. 

Ant. 11. Kto publicznie rozpo« 

wszechnia fałszywe wiadomości, 

mogące wyrządzić dotkliwą szko” 

dẹ interesom Państwa, bądź o- 

słabić ducha obronnego społecześe 

stwa, bądź też obniżyć powagę 

naczelnych organów Państwa, 

lega karze więzienia do lat 2-ch i 

Ast = 
M 12. Kto publicznie: a) rozpo: 


fałszywe wiadomości mos. 


gace być podstawą do wszęzęcia pos 
stępowania karnego lub dyscypłinar= 
nego; b) ogłasza akt oskarżenia lub in» 
ne pismo procesowe przed jego odczy» 
taniem na rozprawie w sprawie karnej, 
albo wiadomości o przebiegu niejaw= 
nego posiedzenia Sądu, narad lub gło: 
sowania sędziów; c) w toku postępo* 
wania sądowego przedstawia fałszywie 
przebieg rozprawy głównej, albo po: 
dejmuje w druku ocenę dowodów wie 
ny oskarżonego, lub zasadności 20$7= 
czeń stron; d) poddaje złośliwej ocenie 


wyrok Sądu, podlega karze aręsztu do 

roku, 

Art. 13. paragr, 1. Minister Spraw 
Wewnętrznych władny jest w dros 
dze rozporządzeń wprowadzać za* 
kazy publicznego odbioru określoe 
nych zagranicznych stazyj nadaw- 

czych radiowych. 

Paragr, 2. Kto w miejscu publicz 
nym lub w większym gronie osób od” 
biera przez głośnik radiowy stacje, 
objęte prawnym zakazem władz, podie 
ga w trybie administracyjnym karze 


aresztu do 3<ch miesięcy I grzywny da 
3.000 złotych, albo jednej z tych kari 
Aparat radiowy może ulec przepadę 
kowi, ć $ 

Art. 14. paragraf, 1. W razie skazas 
nia za zbrodnię stanu Sąd może zarzą: 
dzić jako środek zabezpieczający: rox 
ciągnięcie nad skazanym dozoru polł 
cyjnego na.czas od roku do lat 5:cin, 

OBA DEKRETY WCHODZĄ 


W ŻYCIE Z DNIEM OGŁO- 
SZENIA, 


Rozwiązanie lóż masońskich 


NW streszczeniu dekret o rozwią- 
zaniu zrzeszeń wolnomularskich 
brzmi, jak nastepuje: 


Art. 1. 1) Zrzeszenie wolnomular: 
skie (masońskie) uznaje się za roz: 


* wiązane z mocy samego prawa. 


KONIGSMARK 


oto tytuł fascynującej powieści A. E. W. MASONA, 
która już wkrótce ukaże się w „Dzienniku Polskim”, 
w znakomitym przekładzie Dr H. BUKOWSKIEJ 


Miłość pazia do księżniczki jest tematem powieści, której 


druk rozpocznie „DZIENNIK 


POLSKI“ w najbliższym czasie. 


Oczywiście, że paź nie zawsze zostaje paziem, a księżniczka 
przechodzi wiele tragicznych kolei. 

Autorem powieści „KÓNIGSMARK* jest jeden z najwybit- 
niejszych współczesnych pisarzy angielskich A. E. W. MASON, 
który mistrzowsko przedstawił stosunki, jakie w końcu XVII 
wieku panowzły na dworach różnych drobnych książąt niemiec- 
kich. Fikcja powieści rozgrywa się na dworze księstwa Zelle 
w północnych Niemczech, gdzie intryga, wygórowana ambicja 
osobista i chęć zysków miały wpływ decydujący nietylko na 
bieg wypadków publicznych, ale również na losy poszczególnych 
aktorów dramatu. Bohaterka powieści, księżniczka Zofla Dorota 


zostaje 
dynastji władców Anglii. 


żoną księcia Hanoweru, 


dając początek poźniejszej 


Inauguracyjne posiedzenie 
posłów i senatorów członków OZN 


Warszawa, 25. 11. (Tel. wł. — 1, r.) 
Dowiadujemy się, że 
w nadchodzącą sobotę 26 b. m. 
odbędzie się inauguracyjne pozie: 
dzenie posłów i senatorów, nales 
żących do OZN. Na posiedzeniu 
tym ma być utworzony klub pars 
lamentarny OZN, 


Prawdopodobnie zostanie wybrany 
przewodniczący całego klubu, oraz 
dwaj przewodniczący klubu poselskie 
go i senatorskiego, Zapowiada się bar 
dzo liczny udział posłów i senatorów. 

Jak twierdzą w niektórych kołach, 
na zebraniu tym ma wygłosić przemó: 


z 


2) Minister spraw wewnętrznych! 
rozwiąże zrzeszenia, zależne od wols 
nomularstwa, 

3) Majątek rozwiązanych zrzeszeń 
przeznacza się na cele, dobroczynno* 
ści publicznej, archiwa zaś i doku: 
menty przekazuje się na rzecz państ« 


wa. 


Art. 5. Minister spraw wewnętrz- 
nych zarządzi likwidację zrzeszeń 
wolnomularskich oraz wskaże insty: 
kucie, na które przechodzi ich mają 
ek. 


OELE OEE 


Dekret o konwersji 
8 pet Pożyczki dol. z 1935 r. 

Warszawa, 25. 11. (Tel. wł. — 1, r.) 
W numerze 95 Dziennika Ustaw z dn. 
24 b. m. ukazał się dekret P, Prezy- 
denta R.P. o konwersji 8 pre, Pożycze 
ki Dolarowej z r. 1935, 

Dekret upoważnia Ministra Skarbu 
do przeprowadzenia konwersji tych 
obligacyj 8 pre. Pożyczki Dolarowej, 
które nie zostały skonwertowane na 
obligacje 4 i pół prc. Wewnętrznej Pos 
życzki Państwowej z r. 1937, 


Zebranie CKW PPS 
Warszawa, 25. 11. (Tel. wł. — |, r.) 
W związku z sytuacją polityczną zbie 
ra się w Warszawie jeszcze w tym 
miesiącu CKW PPS. 


Podróż min. Ri 


bentropa 
do Francji i 


Berlin, 25. 11. (PAT) Tutejsze ko: 
ła polityczne potwierdzają wiado* 
mość o mającej nastąpić w końcu 
bieżącego miesiąca podróży ministra 
spraw zagran. Ribbeńtropa do Pa- 
ryża. Twierdzą jednak, że dokładny 
jej termin nie został dotychczas u- 
stalony. Wiadomość natomiast jako” 
by min. Ribbentrop miał się udać 
również do Rzymu, nie polega — 
zdaniem tych kół — na prawdzie. 


wir. Z 


„DZIENNIK POLSKI” sobeta, dnia 26 listopada 1935 r. 
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Zarządzenie P. Prezydenta Zebranie posłów i senatorów 


o zwołaniu Sejmu i Senatu 


Warszawa, 25. 11. (PAT) W „Mo: | 
hitorze Polskim“ z 25 bm. ukażą się 
zarządzenia Pana Prezydenta Rzpltej 
© zwołaniu Sejmu i Senatu. Zarzą: 


dzenie Prezydenta Rzplitej o zwoła: |- 


niu Sejmu brzmi: 

Zarządzenie Prezydenta Rzeczypo* 
spolitej o zwołaniu Sejmu. 

Na podstawie art. 12. pkt. b) i c) 
ustawy konstytucyjnej zwołuje Sejm 
na pierwsze posiedzenie do W/arsza: 
wy na dzień 28 listopada 1938 roku 
godz. 10, otwierając z tym dniem se= 
się nadzwyczajną dla ukonstytnowa- 
nia się Sejmu. 

i 


Przedmiotem obrad Sejmu podczas 

tej sesji może być ponadto sprawa 
inu Sejmu. 

Warszawa, dnia 24 listopada 1938 r. 


Prezydent Rzeczypospolitej. 


(—) I. Mościcki. 
Prezes Rady Ministrów 
(—) Sławoj:Składkowski 
Zarządzenie Prezydenta Rzplitej o 
zwołaniu Senatu ma brzmienie ana: 
logiczne. 
Senat został zwołany na pierwsze 
posiedzenie do Warszawy na dzień 
28 listopada 1938 r. godz. 17-ta. 


` województwa lwowskiego 


Wczoraj odbyło się zebranie senato: 
rów-i posłów województwa lwowskie: 
go pod przewodnictwem senatora prof, 
dr Kolankowskiego, przewodniczącego 
okręgu Obozu Zjednoczenia Narodo= 
wego, przy udziale mjr. dypl. Ludwi: 
ka Domonia, sekretarza lwowskiego 


okręgu OZN. Obecni byli wszyscy 
posłowie i senatorowie z wyjątkiem 
dr Ostrowskiego St, prezydenta m, 
Lwowa. 

Omawiane były sprawy organiza: 
cyjne, polityczne i gospodarcze. 


DEEE 


Minister Pirow w Berghof 


Berchtesgaden, 25: 11. (PAT) Mi- 
nister gospodarki i obrony unii po: 
łudniowosafrykańskiej Oswald Pie 
row przybył wczoraj o godz. 11-ej 


Sejm uchwali regulamin 


na pierwszym posiedzeniu w nowej kadencji 


Warszawa, 25. 11. (PAT) W zwią: 
tku z zarządzeniem Prezydenta Rze- 
'zypospolitej, zwołującym Izby U- 
stawodawcze na pierwsze posiedze- 
nie w nowej kadencji, podajemy 
przepisy regulaminu Sejmu, dotyczą* 
ce ukonstytuowania się Seimu. 

Na pierwszym posiedzeniu przez 
wodniczy, aż do wyboru marszałka 
poseł, powołany przez Prezydenta 

Przewodniczący przed przystapie* 
niem do swych czynności złoży na 
ręce Prezydenta Rzeczypospolitej ślu 
bowanie, przepisane art. 39 ustawy 
konstytucyjnej. 

Przewodniczący powoła spośród 
posłów dwóch sekretarzy, którzy 
przed przystąpieniem do wykonywa: 
nia swych czynności złożą na jego rę 
'ce ślubowanie. 

Po ukonstytuowaniu się tymczaso 
wego prezydium Sejmu posłowie zło 
'żą ślubowanie, po czym Sejm wybie- 
rze marszałka. 


Marszałka wybiera Seim spośród 
uprzednio zgłoszonych kandydatów 
bezwzględną większością głosów. 

Art. 12 regulaminu precyzuje do- 
kładnie procedurę wvboru w wypad- 
ku, o ile pierwsze głosowanie wzglę* 
dnie dalsze głosowania, dadzą 
definitywnego wyniku. 

Po wyborze Marszałka, przewodnie 
czący złoży w jego ręce przewodnic= 
two, następnie Sejm wybierze pięciu 
wicemarszałków i S<miu sekretarzy. 

Przewodniczący przed  przystąpie* 
niem Izby do wyboru Marszałka oraz 
Marszałek niezwłocznie po wyborze, 
mogą odroczyć posiedzenie każdy na 
czas, który sam oznaczy, nie dłuższy 
jednak niż 40 godzin. 

Przedmiotem obraa Sejmu na pierw= 
szym posiedzeniu w nowej kadencji 
może być poza wyborami Marszałka, 
wicemarszałków i sekretarzy, jeszcze 
tylko uchwalenie regulaminu. 

Marszałek Sejmu niezwłocznie 


nie 


po 


zamknięciu pierwszego posiedzenia za: 
wiadomi Prezydenta Rzeczypospolitej 
o ukonstytuowaniu się Sejmu, oraz po 
da do wiadomości Prezesa Rady Mi: 
nistrów i Marszałka Senatu skład peł 
nego prezydium Sejmu. 


do Berghof, celem złożenia wizyt 
kanclerzowi Hitlerowi. Ministra Pi 
rowa powitali na dworcu zastępca 
szefa protokołu von Halem, adiutant 
kanclerza oraz przedstawiciele partii, 

W Berghof został południowo: 
afrykański minister powiłany ser: 
decznie przez kanclerza Hitlera, po 
czym o godz. Il-ej rozpoczęła się 
w obecności min. Ribbentropa roz: 
mowa trwająca do godziny parę mi: 
nut po 12-ej. W towarzystwie min. 
Pirowa znajdował się poseł unii nos 
ludniowosafrykańskiej w Berlinie, 
W godzinach popołudniowych min, 
Pirow powrócił samochodem do Mo 
nachium, aby wieczorem udać się ko 

! leja do Berlina. 


Biuletyny prasowe podlegają 
przepisom ustaw prasowych 


Warszawa, 25. 11. (Tel. wł, — 1. r.) 
Wobec  podnoszonych wątpliwości 
Ministerstwo Spraw Wewnętrznych 
wyjaśnia, że 

tzw. biuletyny prasowe wydawa: 

ne przez agencje prasowe, dzjens 

nikarskie i t. p. oraz fotografie, 
sporządzone przez zakłady foto: 
graficzne, podlegają przepisom o=- 
bowiązujących ustaw prasowych. 
Biuletyny prasowe są to druki ode 


Deklaracja francusko-niemiecka 


nie zmienia zobowiązań międzynarodowych Francji 


Paryż, 25. 11, (PAT). Cała prasa pa- 
ryska komentuje bardzo obszernie 
sprawę deklaracji francuskozniemiecs 
kiej, Deklaracja ta traktowana jest już 
jako rzecz faktycznie dokonana. Poe 
dobnie traktuje się sprawę wizyty 
min, von Ribbentropa w Paryżu, w 
czasie której deklaracja francuskosniee 
miecka ma być oficjalnie podpisana. 

Prasa paryska stwierdza, że 

deklaracja nie będzie zaopatrzona 

w żadne dodatkowe układy, jako 

to: układ prasowy, czy to w spra: 

wie ograniczenia zbrojeń, nato: 

miast przewidywane jest tylko roze 

szerzenie poważne współpracy go- 
czej, 

Dojście do skutku porozumienia pos 
witane zostało z zadowoleniem przez 
większość prasy. 

Negatywne stanowisko zajmują ore 
gany lewicowe. 


„Le Petit Parisien“ w następujący 


dzy ministrami 
francuskimi i brytyjskimi — pisze 
dziennik — zostały poprzedzone doje 
ściem do porozumienia między Fran- 
cja a Niemcami w sprawie wspólnej 
deklaracji, która stanowić ma odpoż 
wiednik deklaracji, podpisanej w Mo- 
nachium przez Hitlera i Chamberlaina, 

Szcżególne znaczenie posiada druga 
część deklaracji — oświadcza dziennik 
— ponieważ kanclerz Hitler zapewniał 
dotychczas kilkakrotnie, iż między 
Francją a Niemcami nie ma żadnych 
sporów terytorialnych, a obecnie obits 
tnica ta będzie zarejestrowana formale 


nie. Deklaracja ta — oświadcza dalej | skiej, a mianowicie kwestia uzgodnie« 


dziennik — zastrzega kwestie stosun= 
ków obu państw z państwami trzecimi, 
to znaczy, iż nie anuluje ona żadnego 
z zobowiązań wiążących czy to Frans 
cję, czy to Niemcy. 

Prasa paryska, a zwłaszcza dziennie 
ki, zbliżone do Quai d'Orsay kładą 
specjalny nacisk na stwierdzenie fake 
tu, że 

deklaracja francusko-niemiecka nie 

zmienia nic w układzie zobowią: 

zań międzynarodowych Francji, a 

przede wszystkim jak wymieniają 

nie narusza sojuszu polsko-francu= 
skiego i paktu francusko=sowiec 
kiego. 

W ocenie deklaracji dwa punkty nas 
suwają specjalne wątpliwości dzisiej: 
szych komentatorów w prasie francue 


nia tejże deklaracji z polityką wspól- 
pracy francusko « angielskiej i łączące 
się z tym zagadnienie, czy pożądanym 
było robienie demonstracji przez publi 
kowanie wiadomości o dojściu do 
skutku porozumienia francusko + niee 
mieckiego, w chwili przyjazdu mi 
strów brytyjskich do Paryża, oraz za* 
gadnienie w jaki sposób deklaracja 
francusko = niemiecka rozwiązuje pro- 
blem kolonialny. 

„Populaire* oskarża premiera Dala: 
diera i ministra Bonneta, iż w dojściu 
do skutku deklaracji francusko = niez 
mieckiej odegrały rolę wymogi. francu- 
skiej polityki wewnętrznej, a przede 
wszystkim chęć ratowania się na od: 
cinku parlamentarnym sukcesami w 
dziedzinie polityki zagranicznej. 


„Zielony $ztandar"' o pogłoskach 
współpracy ludowców z płk Sławkiem 


Warszawa, 25. 11. (Tel. wł. — I. r.) 
W ostatnim numerze „Zielonego 
Sztandaru“ znajduje się artykuł, w 
którym redakcja z całą stanowczością 
odpiera pogłoskę, jakoby ludowcy 
wiązali się w jakikolwiek sposób z 
grupą płk. Sławka. Sukcesy, jakie lu- 
dowcy odnoszą w niektórych organi< 
zacjach gospodarczych, przypisuje 
„Zielony Sztandar“ nie protekcji dzia 
łaczy grupy płk. Sławka, ale własnym 
siłom ludowców. 


Dnia 2 grudnia odbędzie się w War» 
szawie posiedzenie Nacz, Komitetu 
Wykon. Stronnictwa Ludowego, na 
którym referat o sytuacji politycznej 
wygłosi p. Rataj. NKW uchwali sze: 
reg dezyderatów w Sprawach organie 
zacyjnych. 


ETID ARPOO O EEE? 
Pogoda w dniu dzisiejszym 
Chmurno z rozpogodzeniami, przy 

umiarkowanych wiatrach zachod- 

nich. Nocą przymrozki, zwłaszcza na 


Warszawa, 25. 11. (Tel. wł. — 1, r) | wschodzie kraju. 


bijane sposobem mechanicznym lub 
środkami chemicznymi, nie tworzące 
zamkniętej całości, zawsze przeznaczo 
ne do rozpowszechniania drogą pret 
numeraty lub w inny sposób, przy 
czym abonentami mogą być nie tylko 
redakcje, ale również osoby i instytu 
cje prywatne, skutkiem czego biulety: 
ny mają niewątpliwie cechy  czaśo- 
pisma, Natomiast 
fotografie, sporządzane przez za» 
kłady fotograficzne, podlegają 
przepisom prasowym tylko w 
tych wypadkach, gdy są przezna« 
czone do rozpowszechniania. 


Strajk robotników 
kolejowych we Francji 
Lille, 25, 11. (PAT) Wczoraj rane 
wybuchł strajk 1200 robotników kole 
jowych w Anzin. Przerwa nastąpiła 
jedynie w ruchu towarowym, podczas 
gdy ruch osobowy odbywa się nom 
malnie. , 
Strajk w zakładach metalurgicznych 
w Valencienne trwa. 


Po raz pierwszy we Lwowie wyświetla 
kino „TON“ w. pasaży Mikolascha emocjo- 
nujący film ze słynnym di em e 
skim Charlie Chanem pt.: „Zbrodnia w 
Monte Carlo“, 

Szał ruletki opętał milionerów, a demon 
gry wciska narzędzie zl Ini młodemu 
człowiekowi, ale kto zabił, to Charlie Chan 
swoją techniką śledztwa doprowadza do 
wykrycia: mordercy. 

Cała Riviera jest pod wrażeniem zbrod- 
ni, gdyż na pustej szosie Monte Carlo — 
Nicea znaleziono zmasakrowane zwłoki. 
W roli Charlie Chana występuje znany aks 
tor charakterystyczny Warner Oland, a po: 
Eo role kreują Key Luke i Virginia 
Field. 

Szampańska komedia „Lokaj Jaśnie P+ 
ni“, to prawdziwy ekstrakt europejskiego 
humoru i wdzięku, podany w imponującym 
amerykańskim stylu, i widzimy Budapeszt, 
najpiękniejsze miasto świata, czarowne to- 
ny cygańskich skrzypiec, ognisty, upajający 
jak tokaj węgierski, rytm AZ bue 
rzącego krew czardasza i dwa bijące dla 
siebie ludzkie serca. A 

Wiliam Powell, jako lokaj i równocześnie 
poseł do parlamentu, pokazuje nam, jaf 
NSA l panu do parlamentu $ 
poprawia krawat panu premierowi; 
chwilę potem z ław opozycji obalić go 
wraz z całym rządem, a Anna Bella jako ba- 
ronowa zakochana w swoim lokaju. 

Czy lokaj pana premiera może być posłem 
do parlamentu i mieć odwagę należeć do o 
pozycji, odpowiedź znajdziemy w czarują* 
cej komedii „Lokaj Jaśnie Pani", 

Już dziś odbędzie się premiera tego Te- 
wclacyjnego podwójnego programu. 
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Wskazania Józefa Piłsudskiego - 


określają zadania nowego parlamentaryzmu 


Walka o uzdrowienie polskiego 
parlamentaryzmu była jedną z na: 
czelnych spraw, którym Józef Pił- 
sudski poświęcił ostatni okres swe: 
go życia. Twórca państwa, a w nim 
pierwszego sejmu zmagał się długo 
ze zwyrodniałymi obyczajami parla: 
mentu, aż wreszcie dojrzała w Nim 
nowa koncepcja. 

„Ja osobiście — mówił Marszałek 
Pilsudski w wywiadzie prasowym 
z 26 sierpnia 1930 roku — nieraz 
wątpię o jakiejkolwiek wartości tak 
zwanych demokratycznych pojęć, a 
jeszcze mniej o wartości tak zwane” 
go parlamentaryzmu, gdyż on pro- 
wadzi do musu oszukaństw i do mu: 
su życia w świecie oszukańczym*. 

Zdecydowany ten ton nie pozo= 
stawia już żadnych watpliwości co 
do tego, że ciężkie doświadczenia, 
jakich doznał Józef Piłsudski w cią: 
gu jedenastu lat istnienia starego 
ustroju parlamentarnego, przekreśli= 
ły w Jego świadomości możność 
kontynuowania prób naprawy na 
podstawie starych zasad. Słowa wy: 
powiedziane przez Marszałka Pił- 
sudskiego Świadczą, że stare obycza- 
je parlamentaryzmu zostały przez 
niego definitywnie przekreślone į że 
co do tego nie może być żadnych, 
najmniejszych wątpliwości. Rok 1930 
był w tej sprawie okresem przeło»! 


mowym. 
Dla nowego porzadku, jaki został 
w kilka lat później unormowany 


w Konstytucji Kwietniowej, ta wła: 
Śnie opinia, sformułowana przez Jó- 
zefa Piłsudskiego, posiada charakter 
rozstrzygający. Stary parlamenta- 
ryzm był jedną z głównych części 
chorego ustroju polskiego. Nie mo: 
gło być więc mowy o jego uzdro= 
wieniu bez gruntownego uleczenia 
podstaw życia parlamentu. Jeżeli tę 
Prawde trzeba powtarzać jeszcze raz 
w osiem lat po roku 1930, a w trzy 
po uchwaleniu nowej Konstytucji, 
to dlatego, że nie wszyscy, którzy 
uznają wielkie dzieło reformy, doko- 
nanej przez Wielkiego Marszałka, 
wnikneli równocześnie w jej istotę. 
Najlepsze formy ustrojowe, wyrażoe 
ne w artykułach Kwietniowej Kon: 
styłucji, nie staną się żywym ciałem, 
jeżeli w parlamencie błakać się bę: 
dzie duch minionego okresu. 
Widzieliśmy to dowodnie na ostat 
nim sejmie, do którego właśnie za- 
Częły wracać niektóre — wyklęte już 
z polskiego życia — stare narowy. 
Marszałek Piłsudski precyzował 
Ściśle zadania i zasady nowego par- 
lamentaryzmu. Do głównych zadań 
zaliczył prace budżetowe. 
„Właściwie budżet mówił 
w wywiadzie prasowym z 4 paździer 
nika 1930 r. — jest istotą praw par- 
lamentów na świecie i z tego właśnie 
Źródła wypłynęła walka, na całym 
Świecie w swoim czasie toczona 
z absolutyzmem, która tyle krwi i 
tyle wysiłków kosztowała całą ludz- 
kość. W tym kierunku też postępo* 
wałem i uczyłem postępować to po- 
kolenie ministrów, które zaczęło pra- 
cować bo maju. Tednakże przygląda: 


jąc się bacznie tej właśnie pracy i tej 
dziedzinie życia publicznego w Pol- 
sce, przekonałem się dość szybko, 
że jestem niestety, z tymi sejmami, a 
raczej z tymi posłami, na bardzo 
uciążliwej i demoralizującej drodze". 

Demoralizacja ta polegała na tym, 
że — jak powiedział w tym samym 
wywiadzie Marszałek Piłsudski — 
„panowie posłowie próbowali... być 
nietylko konkurentami, ale i zwierzch 
nikami rządu właśnie w drobnych 
szczegółach... Tendencja ta musiała 


| kurczyć i zmniejszać jak najbardziej 
! ambicje panów ministrów w ich pra- 
cy". 
Określenie głównej choroby sta: 
rego parlamentu jest diagnozą, która 
wyznaczyła wyraźnie drogę nowym 
sejmom, Praca nad budżetem, okre= 
ślona ściśle przepisami Konstytucji, 
nie może przemieniać się w akcję 
uniemożliwiającą rzadowi sprawowa: 
nie jego właściwych zadań tj. rzą: 


rządu. Była to naczelna zasada spre- 
cyzowana przez Józefa Piłsudskiego, 
Zasada ta nie tylko nadal obowią- 
zuje, ale musi być w życiu polskim 
pogłębiona i w całej rozciągłości zre 
alizowana. Zbierający się za kilka 
dni parlament będzie miał za zadanie 
urzeczywistnić wskazania Wielkiego 
Twórcy Konstytucji Kwietniowej i 
ustawić pozycję Sejmu i Senatu w ten 
sposób, aby obie Izby tworzyły hare 


dzenia. Sejm nie może być i nie jes% « monijną jedność z resztą życia państ: 


ani konkurentem ani zwierzchnikiem | wowego Polski. 


Zor, 


Narada Karola HI 
z kancierzem Millerem 


Berchtesgaden, 25. 11. (PAT) 
Król Karol rumuński złożył wczoraj 
w towarzystwie następcy tronu Wiel 
kiego Wojewody Michala wizytę 
kanclerzowi Hitlerowi w Berghof na 
Obersalzberg. 

Król Karol przybył na dworzec 
w Berchtesgaden specjalnym pocia- 
giem powitany na dworcu przez sze- 
fa kancelarii prezydialnej dr Meis- 


snera, Z dworca udał sie monarcha 
rumuński natychmiast do Berghof, 
gdzie u wejścia do rezydencji kanc- 
lerskiej ustawiono na Jego powitanie 
honorową bramę, przybraną jedliną 
oraz flagami o barwach rumuńskich 
i niemieckich. Kanclerz Hitler przy: 
ial swego gościa w towarzystwie mi< 
nistra Ribbentropa na schodach, pro 
wadzących do rezydencji. 


Marsz. Śmigły-Rydz i p. premier 
na audiencji u P. Prezydenta 


"Warszawa, 25. 11. (PAT) P. Pre: 
zydent Rzeczypospolitej przyjął w 
dniu wczorajszym p. Marszałka Ed- 
warda Śmigłego*Rydza. 

Warszawa, 25. 11. (PAT) P. Pre- 
zydent Rzeczypospolitej przyjął w 
dniu wczorajszym p. Prezesa Rady 
Ministrów 
skiego. 


gen. Sławoja-Skladkow* | pada br. 


Warszawa, 25. 11. (PAT 
cenia Pana Prezydenta Rzcczypospo- 


litej szef kancelarii cywilnei dziękuje 
wszystkim osobom i orga 
które nadesłały enia i wyrazy 


é z okazji Świę: 
w dniu 11 listo= 


patriotycznych uczu 
ta Niepodległości 


Nastepnie odbyła sie miedzy kan* 
clerzem a królem rumuńskim rozmo» 
wa, w której uczestniczył min, Ribs 
bentrop, W czasie rozmowy tej Świe 
ta króla rumuńskiego odbyła prze- 
jażdżkę samochodami, następnie zaś 
odbyło się na cześć królewskiego go 
ścia śniadanie, w którym wzięli us 
dział Wielki Wojewoda Michał, min, 
Ribbentrop, szef kancelarii prezydial 
nej dr Meissner raz ze świty Mie 
muńskiej marszalek dworu Uderea* 
nu, ppłk. Filitti, rajr. Radu oraz kre: 
wni króla rumuńskiego książę Ho: 
henzollern-Sigmaringen i książę Fran 
ciszek Józef Hohenzollern. 

Berchtesgaden, 25. 11. (PAT) Wie 
zyta króla rumuńskiego u kanclerza 
Hitlera w Berghof zakończyła się 
wczoraj wkrótce po godzinie 5zej. 
lerz Hitler odprowadził swego 
ścia do samochodu i pożegnał się 
z nim. Po czym król rumuński odje* 
chał do Berchtesgaden, skąd udał się 
specjalnym pociągiem do Mona: 
chium. 


Rozmowy francusko -angielskie 
zostały zakończone 


ny angielskiej: premier Chamberlain, | min. Halifaxa i Phipps, ambasador 


Paryż, 25. 11. (PAT) Wczoraj ra- 
no rozpoczęły się w gmachu minie 
sterstwa spraw zagranicznych rozmo 
wy brytyjskich i francuskich mężów 
stanu, w których biorą udział ze stro 


minister Halifax, sir Cadogan, stały 
podsekretarz stanu w Foreign Offi- 
ce, Strang — dyrektor Foreign Offie 
ce, Oliver Harvey — gabinetu 


Obsadzenie nowych granic 
między Niemcami a Czecho- Słowacją 


Reichenberg, 25. 11. (PAT) Po o- | czyły do opróżnionych odcinków poe 
siągnięciu porozumienia między rzą: ; granicznych formacje wojskowe celem 


dami niemieckim i czesko»słowackim 
w Sprawie ustalenia granic między 
obu państwami nastąpiło w czwartek 
obustronne obsadzenie względnie o- 
próżnienie pogranicznych terenów. 

Q godz, 9 rano wycofane zostały 
władze państwowe; o godz. 10 wkro- 
ai 


ich zajęcia. Po stronie niemieckiej do: 
wódcą policji porządkowej był gen. 
von Pfeffer-Wildenbruch. 

Obsadzenie ostatecznych granic mię 
dzy Rzeszą a Czecho-Słowacją odbyło 
się w najwyższym porządku bez żąde 
nych tarć. 


Komunikat prez. Roosevelta o zwiększeniu 
kontyngentu emigracji do Palestyny 


Warmspring, 25. 11. (PAT) Prezy: 
dent Roosevelt ogłosił wczoraj w póź: 
nych godzinach wieczornych następu- 
jącą deklarację: 

Jak się dowiaduję, ilość zezwoleń 
dla uchodźców żydowskich na wjazd 
do Palestyny zostanie powiększona, 


tak, że liczne dzieci żydowskie będą 
tam mogły znaleźć schronienie, Nie 
mam możliwości sprawdzenia tej wia: 
domości, lecz sądzę, iż jest ona Ścisła, 

Otoczenie prezydenta Roosevelta 
odmawia podania źródeł 
przez niego wiadomości. 


otrzymanej 


brytyjski w Paryżu. 

Ze strony francuskiej uczestniczą 
w rozmowach premier Daladier, min. 
Bonnet, Leger — generalny sekre- 
tarz MSZ, Charveriat dyrektor 
departamentu politycznego, oraz dyr. 
Rochat przydzielony do ambasadora 
francuskiego w Londynie Corbina, 

Paryż, 25. 11. (PAT) Rozmowy 
brytyjsko-francuskie zakończone zo: 
staly o godz. 12.30. Daladier i Bon: 
net odprowadzili Chamberlaina i Ha 
lifaxa do ich samochodów. 

Ministrowie brytyjscy udali się 
wraz ze swym otoczeniem do ambas 
sady angielskiej, skąd pojechali na- 
stępnie do pałacu Elizejskiego na 
Śniadanie wydane na ich cześć przez 
prezydenta republiki francuskiej j 
pania Lebrun. 


Naloty samolotów 
powstańczych na Batcelonę 
Barcelona, 25. 11. (PAT) Lotnicy 

powstańczy dokonali w ciągu ostatniej 
doby 9 nalotów na Barcelone, bombar 
dując głównie śródmieście Oraz wsie, 
położone na północ od miasta, Wy» 
rządzone szkody są znaczne. 


Snai jaka 


„DZIENNIK. POLSKI" _ 


«dnia 27 rstopada 1958 r. 


Holenderskie obozy 
dla uchodźców żydowskich 


Haga, 24. 11. (PAT) Tak donosi 
prasa holenderska, rząd holenderski 
jeszcze nie zdecydował sprawy urzą: 


dzenia obozów dla uchodźców ży: | 


dowskich, Rząd pertraktuje obecnie 
z zarządem miasta Rotterdamu w 


sprawie założenia kwarantanny i 
przejściowego ulokowania uchodź= 
ców. 


Dzieci uchodźców rząd postano: 


wił rozmieścić na razie w schronie 
skach, urządzonych przez komitet o- 
pieki nad nieletnimi uchodźcami z 
Niemiec, po czym rozważy sprawę 
ewentualnego powierzenia dzieci o- 
piece rodzin holenderskich. 

Z uchodźców dorosłych dopusz: 
czono 800 osób mających krewnvch 
w Holandii oraz 200 osób, znajdują- 
cych sie w szczególnych warunkach. 


mA —Nr. 324 


_Jak żydzi niemieccy zapłata | 
miliard marek kontrybucji 


Berlin, 24. 11. (PAT) Dziennik 
urzędowy Rzeszy ogłosił podpisane 
przez ministra finansów Rzeszy prz 
pisy wykonawcze w sprawie złoż 
nia kontrybucji przez Żydów. Na 
zasadzie tych przepisów wszyscy Ży 
dzi:obywatele Rzeszy oraz nieposia* 
dający obywatelstwa, zobowiązani są 
do złożenia kontrybucji w wysoko- 
Ści miliarda marek. 


E E ECA BIERNE ERCZOOOE NERO ZE BE SZKŃ 
Polityczni bankruci i wrogowie ludu 


w szeregach sowieckiego komsomołu 


Moskwa, 24, 11. (PAT) Długoletni 
kierownik Związku młodzieży konne 
mistycznej (Komsomołu) Kosariewy i 
pierwszy sekretarz centralnego komi< 
tetu tej organizacji zostal na mocy u- 
chwaly 7 plenum centralnego konte- 
tu „Komsomołu“ powziętej na pode 
stawie oskarżenia Szkiriatówa, wice- 
przewodniczcącego komisji kontroli 
państwowej, usunięty z zajmowanego 
stanowiska. 

Wraz z Kosariawem usunięto sekree 
tarzy: Wierszkowa, Bogaczewa i Pikia 
nową. Kosariew, Bogaczow i Pikinoż 

« wa zostali poza tym wykluczeni ze 
składu centralnego komitetu za beze 
duszny i biurokratyczny stosunek 
"względem uczciwych pracowników 
„Komsomołu* za ukrywanie elemen: 
tów dwulicowych oraz za tolerowanie 
pijaństwa i popieranie elementów ob- 
cych partii. 

Wczorajszą „Prawda“ w artykule 
wstępnym _ zarzucała _ kierownikom 
Komsomołu nawet „wysługiwanie się 
obcym wywiadom*; Nie ulega watpli: 
wości, że .Kosariew, , który. był człon» 
kiem centralnego komitetu "partii; 20- 
stał usuniety również i z tego stanos 
wiska, Również usunięto Biełoslupce= 
wa ze Stanowiska kierownika. biura 
organizacyjnego „Komsomołu“, 

Pierwszym sekretarzem centralnego 
komitetu Komsomołu wybrano Mie 
chajłowa, dotychczasowego redaktora 
„Komsomolskiej Prawdy“; Tako sekre- 


TOWARY MODNE 
MĘSKIE i DAMSKIE 


h LA VILLE DE PARIS 


GNBRYEL STARK 


LWÓW, PLAC MARIACKI 11 


Raglany anglelskie 


Bundy — Kurtki 
Sukna Leszczkowskie 
Koszule .wełniane 
Pulowery — Rękawiczki 
Kapelusze — Krawaty 
Obuwie — Pończochy 
Bielizna męska i damska 
38(8 
Podczas burzy nad Anglią 
zginęło 10 osób 
Londyn, 24, 11, (PAT) Wczoraj sza 
lał nad Anglią huragan, osiągający nie 
kiedy szybkość $0 mil na godzinę. 
Spowedował on dotychczas śmierć 10 
osób oraz wyrządził liczne szkody. 


Wyrok śmierci w Berlinie 

Berlin, 24. 11, (BAT) Trybunał sper 
cjalny skazał na karę śmierci 19-letnie= 
go Hansa Hahna, który zastczelił w 
Berlinie szofera taksówki. 


tarzy centralnego komitetu Komso- 
mołu wybrano Zacharowa, Misakową 
i Gromowa, komsomolskich działaczy 


prowincjonalnych. Misakowa odzn. 
czyła się tym, że przeprowadziła 
„czystkę* wśród szeregów  „Koniso= 


Ona 


molu“ w republice Czuwaszow, 


WKRÓTCE 


W KINIE „ROX: 


to wlaśnie wystąpiła na 7 plenumi cene 
tralnego komitetu „Komsomolu“ z oz 
skarżeniem przeciwko Kosariewowi i 
innym usuniętym sekretarzom, 

Według pogłosek Kosariew.,  Wiere 
szkow, Bogaczow i Pikinowa są już 
aresztowani. 


«« film niezrównanych emocji, arcydzieło nagrodzone 
w Konkursie Filmowym na Targach Wschodnich 


WĘDRUJĄCY NAROD 


Stanowisko Węgier 
w Sprawie Rusi Podkarpackiej 


Budapeszt, 24, il. (PAT) -Premier 
Imredy wczoraj późnym wieczorem 
złożył oświadczenie, określające sta- 
nowisku rządu w sprawie Rusi Pod- 
katpackiej, Premier powiedział m. in.: 

Rząd węgierski zawsze domagał się 
prawa samostanowienia dla- Rusi Pod 


karpackiej, Ze stanowiska tego nigdy 
nie zrezygnował, bo to uważa zą je: 
dynie celowe i pożądane rozwiązanie. 
Rząd uczyni] | uczyni wszystko, by 
życzenia ludu karpatoruskiego zosta: 
ly zrealizowane. 


Rozporządzenie to dotyczy wszyst 
kich Żydów, którzy podlegali rozpo: 
rządzeniu z dn. 28 kwietnia 1938 o 
obowiązku zameldowania majątku, 
posiadanego w granicach i poza gra- 
nicami Rzeszy. 

Żydzi-obywatele innych państw 
nie podlegają obowiązku kontrybu: 
cji, od której zwolnieni są również 
Żydzi, których majatek nie pezekra, 
cza 5 tysiecy marek. 

Danina wynosić będzie 20 proc, 
posiadanego majatku i płatna będzie 
w..czterech ratach. 

Premie, wypłacane przez towa: 
rzystwa asekuracyjne, powinny być 
przez Żydów obywateli niemieckich 
i nieposiadających obywatelstwa, 
wpłacone natychmiast w najbliższym 
urzędzie skarbowym, przy czym za- 
liczone zostaną one na poczet kon: 
trybucji. W wypadku, jeśli premie 
są wyższe od należności kontrybu: 
cyjnej, różnica przypadnie skarbowi 


Rzeszy. 
ramena TECT OZ 


Hearst inicjuje 

państwo UDREKIE w Afryce 

Nowy Jork, 24, (PAT) Hearst 
wysuwa aa EE pod 
mandatem Anglii, Francji i Stanów 
Zjednoczonych państwa żydowskiego 
w Afryce, które obejmowałoby jed- 
nolity zwarty obszar, Zdaniem Hearsta 
Stany Zjednoczone winny _ zainicjos 
wać tę akcję. 

Usunięcie Żydów 

z adwokatury bratysławskiej 

Bratysława, 24. 11. (PAT) Izba ad- 
wokacka w Bratysławie, której zarząd 
dł niedawno całkowicie w ręce 
ckie, skreśliła -z listy swych 
członków wszystkich adwokatów Żyć 
dów, wpisanych po dniu 1 marca b, r. 


W obecności ks. metropolity i konserwatora 


otwarto sarkofag Kościuszki 


Kraków. 24, 11. (PAT). Trwające 
od dłuższego czasu prace około upo- 
rządkowania krypty św. Leonarda pod 
Wieżą Srebrnych Dzwonów na Wa: 
welu i przywrócenia jej właściwego 
charakteru z pierwotnej romańskiej 
epoki trwają w dalszym ciągu i zbliża: 
ją się ku końcowi, 

Ze względu na konieczność obniże: 
nią poziomu posadzki w kaplicy, mu: 
siały być poruszone ze. swych miejsc 
wszystkie sarkofagi królów i bohate: 
rów narodowych, pochowanych w 
krypcie. 


HENRY KING 


Reż. 


s PALACE a 


W ub. wtorek władze duchowne z 
ks, Metropolitą Sapiehą na czele w o7 
becności konserwatora wojewódzkiego 
Tretera, przystąpiły do ostatniego już 
tego rodzaju aktu otwarcia grobów, 
otwierając sarkofag Kościuszki, w któ: 
rym znaleziono dobrze utrzymaną 
drewnianą trumnę, zawierającą wew 
nątrz drugą cynową, « doskonale zalu- 
towaną i szczelnie przykrytą słomą. 
Stan tej trumny, wykonanej w Solurze 
w Szwajcarij gdzie — jak wiadomo — 
zmarł Kościuszko, był bardzo dobry, 
tak że postanowiono jej nie otwierać. 


Muz. IRVING BERLIN 


WIELKIE ARCYDZIEŁO MUZYCZNO -ŚPIEWNE 
TYRONE POWER — ALICE FAYE — DON AMECHE — oraz 


ALEKSANDRA SŁYNNY JĄZZ 


SUKCES AMERYKI I EUROPY! 
TRIUMFE PO TRIUMFIE — TO 


27 starych 
i nowych przebojów! 


„SZALONY CHŁOPAK" 


Pociąg runął z mostu 


20 pasażerów utonęła w rzece 


24, 11, (PAT) Wskutek pod- 
mycia p wodę przesła mostu na 
rzece Torre. (prowincja Udine) poz 
ciąg, zdążający z Cividale do Udine, 
zwalił się do + mostem. Po: 
ciąg skladal się z trzech wozów pasaz 


Rzym, 


żerskich i wozu bagażowego. Poe 
dobno 20 osób poniosło śmierć w nure 
tach rzeki. Powodem katastrofy 
był olbrzymi i nagły przybór wody 
rzek górskich w strefie górnego Frit- 
li, wywołany ulewnymi deszczami 


Wyrok śmierci 


za zamordowanie sobowtóra 


Piotrków, 24. 11. (PAT) Przed 
sądem okręgowym w Piotrkowie za* 
kończył sie proces przeciwko Igna- 
cemu Pasternakowi oskarżonemu o 


zamordowanie swego sobowtóra. Pa 
sternak został skazany na pozbawie- 
nie wszystkich praw i karę Śmierci 


przez powieszenie, 


Podczas robót, zmierzających do obe 
niżenią sarkofagu, natrafiono na gie 
bokości około 1 metra na szkielet mę 
ski, 
< Po całkowitym zakończeniu wszysłę 
kich robót, krypta: ulegnie przebudo* 
wie, ułatwiając dostęp i do grobów, 
królewskich i do krypty Srebrnych! 
Dzwonów, gdzie spoczywają doczesn 
szczątki Marszałka Piłsudskiego. 

mrem PO OE 


RADIO 


CAPELLO 
ELEKTRIT 
HORNYPHOŃ 
Najnowsze modele na rok 1939 EN, 
RADIO CENTRALA Tisser 
Lwów, ul. Szajnochy 2 (Gmach T. K. Z) 
mern a rar arrr 


Bium domaga się 
zwołania parlamentu 
Paryż, 24, 11. (PAT) Grupa parla* 
mentarna socjalistów, obradująca po! 
przewodnictwem Bluma, uchwaliła do, 
magać się niezwłocznego zwołania par 
lamentu, zapowiadając interpelację W 
sprawie polityki rządu i ostatnich des 
kretów finansowo-gospodarczych £%, 
lem wyjaśnienia, na jakiej większości 
rząd zamierza się oprzeć. realizując 
swą nową politykę. 

PER. R ENGE | 


3892 


Szanghaj, 24. 11. (PAT) Marszałek 
Czang-Kai-Szek osobiście objął do” 
wództwo nad frontem kantońskim, 
Działaniami wojsk chińskich na i 
froncie bezpośrednio kieruje gen: 


-Pai-CzunęzSi, 


Ne 325 [246)_ 


„DZIENNIK POLSKI“ > 


dnia 2 listopada 1958 r. 


Str. 5 


Przemówienie Prezydenta Mościckiego w międzynarodowym dniu Skłodowskiej-(urie 


U TWÓRCZEJ PRACY MAŁŻONKÓW CURIE DKA DORRA LUDZKOŚCI 


WIDZIMY SYMBOL WSPÓŁDZIAŁANIA POLSKI I FRANCJI DLA PRZYSZŁOŚCI CO RAZ LEPSZEJ 


Paryż, 24, 11. (PAT) W salach Pa: 
lacu odkryć i wynalazków, który po: 
został jeszcze od międzynarodowej 
wystawy paryskiej roku ub. od- 
bylo się otwarcie Międzynarodowego 
Tygodnia walki z rakiem, 43 rocznicy 
odkrycia promieni X i 50 rocznicy cd- 
krycia fal Herza 

45 narody przysłały na te uroczysto« 
šei swoje delegacje do Paryża. 

Delegacja polska składa się z 8 osób. 

O godz, 20.45 w wielkiej sali amfi< 
teatralnej Sorbony odbyło sie uroczy: 
ete posiedzenie w Obecności prezy: 
denta Alberta Lebrun'a, w czasie któ+ 
rego nadane zostało na sale za pomos 
cą radia przemówienie prezydenta 
R.P. prof. Mościckiego, na którego 
prezydent Lebrun odpowiedział ze 
swej strony z sali Sorbony. 

Przemówienie Pana Prezydenta Mos 
ścickiego podajemy w dosłownym 
brzmienin: 

Uroczyste uczczenie odkryć z dzie» 
dziny fizyki czystej przez zjazd przed 
stawicieli bezmała 50 narodowości, 
‘zorganizowany przez Międzynarodo- 
wą Unię Przeciwrakową, ma szczegól: 
nie głębokie znaczenie. 

Z jednej strony widzimy cierpienia 
ludzkie ze wszystkimi ich zgubnymi 
skutkami w dziedzinie społecznej, -- 


najpiękniejsze wzory 
w olbrzymim wyborze 
3894 


polecają 


B-cia Pasternak. 


Lwów, ulica Sykstuska 15. 
KOPRNONAZNNNNWOSNEYNENNNENE 


z drugiej: grę sił w przesubtejnych 
przemianach atomów materii martwej. 

Uzależnienie į powiązanie zjawisk 
tak niezmiernie różnorodnych, jak 
cierpienia ludzkie i ewolucja atomu -- 
zawdzięczamy nauce. 


Ona to wskazała nam, że żadne zja* 
wisko w przyrodzie nie jest odosobs 
nione, Dostrzegalny świat stanowi Cas 
łość, olśniewającą nas bogactwem 
form — przed zawrotną zawiłością 
których cofają się nieraz umysły naj- 
bardziej nawet wtajemniczone, Zdo- 
bycze nauki, które dzisiaj pragniemy 
uczcić, są niezwykłym zaiste przykłas 
„dem wyników, które mogą być osiąs 
|gnięte przez uparty wysiłek myśli 
ludzkiej. 

Dzieło Hertza samo przez sie wzbus 
dzą najwyższy podziw, lecz co więcej 
— gdy fale przez niego odkryte w tsk 
szerokich granicach posłuszne są ges 
niuszowi Maxwella, to budzi to w nas 
glębokie zaufanie do zasadniczych 
myśli tego działu wiedzy. ` 
| Jakiż zadziwiający rozwój stwerdza 
my w dziedzinie promieni X od Roent 
Bena do chwili obecnej, gdy dzięki 

im stało się możliwe zmniejszanie 


ierpień ludzkich. 
jA Postęp naszych wiadomości o świe 
cie wewnątrzeatomowym, otwartym 


badań naukowych przez podsta: 
wowe odkrycia Henri Becquerola, 

lodowskiej-Curie i Piotra Curie w 

iedzinie naturalnej przemiany atoz 
mów — jest zaiste bezprzykładny w 
dziejach myśli ludzkiej. Dzięki postę 
[pom tych badań jesteśmy dzisiaj w sta 
pie wytwarzać nowe atomy czy to 
„promienioaktywne, czy inne — które 
[niewątpliwie odegrają doniosłą rolę 
w walce człowieka z chorobami, Zdu- 
„miewającą ciągłość, z jaką nauka roze 
(wia sle i rośnie, iest zjawiskiem nie» 


p Z A A ZE ZZ EZ OE ONO 


zmiernie krzepiącym, Pomimo zmian 
lub nawet klęsk, jakie zachodzą w ży: 
cin narodów, kolejne pokolenia za- 
chowują i powiększają skarbiec nas 
uki. Wszelkie trudności, niekorzystne 
warunki, a nawet okresy zastoju — 
mogą co najwyżej zwolnić, ale nigdy 
nie potrafią zatrzymać nieuniknione« 
go postępu nauki, 

Walke z plagą raka będziemy więc 
prowadzili tą właśnie drogą najbar< 


dziej pewną, a mianowicie przez bz» 
dania naukowe, przeciwstawiając w 


ten sposób chorobom, które gnębią 
ludzkość, moc twórczą człowieks. 
Wiarę w szczęśliwy wynik tej walki 


czerpiemy z 
éli naukowej. 

Rozumiejąc zasadniczą doniosłość 
roli, jaką nauka odgrywa w życiu na» 
rodów, Polska bierze szczególnie ży: 
wy udział w uczczeniu zasadniczych 
odkryć radu, elektronów, promieni X 
i fal Hertza. 

Imię Marii SklodowskiejiCurie jest 
otoczone w Polsce — iej kraju rodzin- 
nym — najgłębszą czcią, a instytut 
radowy, powstały w Warszawie pod 
jej najwyższym kierownictwem, Sta 
nowi wymowne świadectwo hołdu i 
wdziczności Polaków, którzy pamtę* 
taja, że pierwszy pierwiastek promies 


tysiącietniej historii my- 


Przemówienie Prezydenta Francji Alberta Lebrun 


Jako zwierzchnik Francji czuję się szczęśliwy 


że mogę skłonić głowę dla uczczenia pamięci Piotra i Marii Curie 


Paryż, 24. 11. (PAT) W odpowie 
dzi na przemówienie Prezydenta R.P. 
Mościckiego, Prezydent Francji Ale 
bert Lebrun wygłosił w Sorbonie pię: 
kną mowę, którą podajemy w stres 
szczeniu: 

Panie i Panowie! 

Przed chwilą usłyszeliśmy głos Pa- 
na Prezydenta Rzeczypospolitej Pol- 
skiej, Siłą czarodziejską fal, ponad 
równinami, rzekami i górami dotarł 
om aż do nas, do naszej prastarej Sors 
bony, gdzie przed kilku zaledwie laty 
rozbrzmiewało słowo Skłodowskiej: 
Curie i przyniósł nam hołd ojczyzny 
dla jednego z jej najświetniejszych 
dzieci, którego imię okryło się sławą 
w całym świecie. 

W krótkich słowach Prezydent Mo: 
ścicki, wybitny mąż stanu, żony 
uczony. wykazał cel i doniosłość na« 
szego zebrania.  Zanalizował Ścisłe 
związki istniejące dzięki cudownemu 
rozwojowi nauki pomiędzy dwiema 


dziedzinami tak różnorodnymi, jak 
wewnętrzny ustrój materii i ludzkie 
cierpienia, 

Jako zwierzchnik państwa franci 
skiego czuję się szczęśliwym, 1ż mozę 
znależć oddźwięk we mnie na słowz, 
które przed chwilą oklaskiwaliśmy t 
że mogę skłonić głowę dla uczczenia 
pamieci Piotra į Marii Curie, którzy 
uosabiając wspólnotę naszych dwóch 
krajów związali swoje losy i złączyii 
swoje genialne wysiłki, oraz pragnę 
przesłać pozdrowienie Francji dla 
Polski. 

Wspaniałym jest ten, ukazany Świa- 
tu, przykład zgodnego porozumienia 
międzynarodowego w celu ulżenia 
cierpieniom człowieka į wzmożenia 
potęgi jego Środków działania, Oby 
mógł on natchnąć innych, ukazać nas 
rodom prawdziwą drogę szczęścia, Ode 
wrócić je od tarć, w których się wys 
czerpują — tarć, doprowadzających je 
do klesk, o których mówił przed chwt 


Der Esmil Fiacha 


prezydentem Czecha-Słowacji 


Praga, 24. 1]. (PAT) Rokowania, 
prowadzone między czeskimi, sło* 
wackimi i karpatoruskimi czynnika* 
mi rządowymi i politycznymi w spra 
wie wyboru prezydenta republiki, za- 
kończyły się jednomyślnym porożue 
mieniem co do kandydatury dr Emi 
la Hachy, pierwszego prezesa naj 


„Podhalańska Prawda* 
organem 0.Z.N. 
Warszawa, 24. 11. (Tel. wł.—1.r.) 
Czasopismo „Podhalańska Prawda“, 
wychodzące w Nowym Sączu, zosta» 
ło ostatnio nieoficjalnym organem 

O. Z. N. 


Zimowe ferie szkolne 
Warszawa, 24. 11. (Tel. wł. —. r.) 
Tak się dowiadujemy, kuratoria szkol 
ne przygotowują okólnik o tegorocz 
nych feriach zimowych w czasie świąt 
Bożego Narodzenia. Ferie trwać bę- 
dą od 22 grudnia do 9 stycznia 1939. 


Rada Naczelna Z. S. 

"Warszawa, 24. 11. (Tel. wł —1.r.) 
Do Warszawy została na 
dzień 29 bm. Rada Naczelna Związe 
ku Strzeleckiego. Przedmiotem obrad 
Rady będą aktualne zagadnienia 
prac organisacvinvch Zwiazku Strze< 
leckiego. 


"=. 


wyższego trybunału adiministracyje 


nioaktywny, wydobyty z rud uranos 
dajnych — nosi nazwę polonu, Jest 
więc rzeczą naturalną, że obchód czter 
dziestolecia odkrycia radu odbija się 
w Polsce echem szczególnie potężnym. 
Nie chciałbym zakończyć mego prze 
mówienia, nie podkreśliwszy niezwye 
klego piękna tak ścisłej i harmonijnej 
współpracy obojga małżonków Curie 
dla dobra ludzkości, Widzimy w niej 
bowiem symbol zawsze bliskiego 
współdziałania naszych dwóch cywis 
lizacyj, jednoczących Polskę i Francję 
we wspólnym wysiłku, zmierzającym 
do celów wzniosłości pełnych i da 
przyszłości coraz lepszej, ` 


lą Pan Prezydent Rzeczypospolitej Poł 
skiej, krótko mówiąc, skierować je do 
współpracy, której owoce zbierać bę” 
dą w epoce lepszej ludzkości, o danej 
pracy na rzecz pokoju. 

Dawno już nasz wielki Pasteur dał 
wyraz swej nadzieji nastania nowej 
ery, mówiąc: „W/ierzę niezachwiante, 
że wiedza i pokój odniosą triumf nad 
ciemnotą i wojną i że narody porozu« 
mieją się nie po to aby burzyć, lecz 
aby budować.“ 


„Dzień Curie" 

Warszawa, 24. 11. (PAT) _ Wczoraj 
przed południem jako w „Dniu Cus 
rie“, dniu w całej Europie poświęco: 
nym uczczeniu pamięci naszej genial- 
nej rodaczki Marii Curie « Skłodow: 
skiej, przedstawiciele związków i or 
ganiracyj przeciwrakowych złożyli u 
stóp pomnika Marii Curie-Skłodow:. 
skiej w pobliżu Instytutu radowego 
wieniec laurowy, spięty złotą cyfrą 
140”, upamiętniającą rocznicę odkry: 
cia radu. Od cyfry tej spływa wstęga 
biało:czerwona z napisem: „Geniu- 
'szówi nauki w hołdzie — organizacje 
przeciwrakowe w Polsce". 

W katedrze Św. Jana odbyło się ne 


nego, profesora uniwersytetu Karola | roczyste nabożeństwo z okazii rozpo« 
częcia 


TV w Pradze. 


Nie lekceważmy 


tygodnia przeciwrakowego, 


począłko* 
ja włosów: 


Str. 6 


Bruksela, 20 listopada. 

Król Leopold III będzie w 
dniach gościem królowej Wlihelminy. 
Ta oficjalna podróż, której Holandia 
zamierza dać ramy bardzo uroczyste, 
nie będzie li tylko aktem zwykłej kur 
tuazji, Przewiduje się w kołach polis 
tycznych, że wizyta króla Belgii na 
dworze holenderskim 

bedzie miała znaczenie i cele pos 

lityczne, intersujące całą Euro- 

pę, w szczególności Francję, 

Królowa Wilhelmina, żywiąca dla 
zmarłego króla Alberta uczucie głębo 
kiego podziwu, obdarza jego następcę 
serdeczną życzliwością. Dr. Colijn, 
premier holenderski, mający zupełne 
zaufanie królowej, pragnie jak ona 
ścisłego zbliżenia między obydwoma 
narodami, które to życzenia znajdują 
życzliwe echo u rządu Spaaka. Król 
Leopold coraz częściej, dyskretnie ale 
decydująco interweniuje osobiście w 
polityce zagranicznej Belgii. 

Kwestia sojuszu między Belgią a 
Holandią jest jednak sprawa niezmier 
nie delikatnej natury zarówno w 
dziedzinie polityki i ekonomii, jak w 
kwestii obronności. Dla obydwóch 
państw, może dla Holandii w jeszcze 
wyższym stopniu, jest polityka niezas 
leżności _ najpierwszym postulatem. 
Tradycja tej polityki datuje się od 
kilku wieków. Wiadomo już dzisiaj, 
że rok temu, Belgia i Holandia odrzu 
ciły propozycję Hitlera zagwarantos 
wania ich granic, Będa ich broniły 
sam 

Nie iest więc możliwy 
tyczny między oboma 
ale 

coraz silniej zaznacza sie tenden- 

cja do obranią wspólnej drogi w 

problemach europejskich, a może 

i poza europejskich. 

Przed kilkoma laty czynione były 
próby ustanowienia praw  pierwszceć- 
stwa w obrotach handlowych między 
Belgią a Holandią, jednak Anglia pos 
stawiła swoje veto, Oba kraje poszu: 
kały zatem innego wyjścia: rozszerze 
nia wzajemnych kontyngentów, polep 
szenia komunikacji przez kolej żelać 
zną i szosy, oraz wymiane kulturalną. 
Równocześnie obie rodziny królew. 
skie nie zaniedbywały okazji częstee 
go widywania się. 

Panującym zależy w pierwszym rzęs 
dzie na przeciwwadze tych czynni- 
ków, któreby mogły stanowić przes 
szkodę w kształtowaniu sie dobrych 
stosunków między sąsiadami. Są nimi: 
konkurencja portów — Antwerpii 


sojusz polis 
państwami, 


„DZIENNIK POLSKI“ scbota, dnia 26 listopada 1938 r. 


Ścisłe porozumienie między Belgią a Holandia 


Wizyta Leopolda Ill w Hadze ważnym wydarzeniem politycznym 


(Korespondencja własna „Dziennika Polskiego“) 


Rotterdamu, oraz budowa kanału Al- 
berta, równolegle do kanału Tuliany. 
W tej sprawie miało przyjść do kom: 
promisu, podobnie zawarto układ z 
Francją, odnośnie Dunkierki. 
Pozostawałaby kwestia obronno= 
ści, specjalnie żywotna dla obu 
państw w dzisiejszej sytuacji. 
Holenderska armia była dotychczas 
bardzo nieliczna, gdyż wszystkie mo* 
żliwe wysiłki skierowywano na walki 
z morzem, Obecnie nastąpiła orientas 
cja w kierunku obrony zagrożonych 
terenów nie tylko od fal morskich, ale 


również od 
cych wojsk. 

Rząd postanowił przeznaczyć zna- 

czne sumy na efektywne dozbrc= 

jenie Holandii, 

Belgia i Holandia, z przyczyn wy* 
żej wyłuszczonych, nie zawierały nie 
gdy dotąd układów wojskowych. Nie 
ulega jednak watpliwości, że wymiana 
zdań pod kątem widzenia wspólnej 
obrony w dopuszczalnych politycznie 
granicach, już nastąpiła. 

W prasie francuskiej komentuje 

się fakt zbliżenia między oboma 


ewentualnej" inwazji ob= 


ZE SPORTU 


Walne zgromadzenie Związku 
Wychowawców Fizycznych 


Ostatnio odbyło się we Lwowie Walne 


Zgromadzenie delegatów Lwowskigo Okrę+ 
gu Polskiego Związku Wychowawców Fi- 
zycznych. Zebranie zaszczycili swą obecnos 
ścią p. Kurator O. S. Lwów dr, 2 


ski, przedstawiciel Okręg. Urzędu 
PW. Szopiński, porze. 


za okres dwuletniej kadencji 
ZA Okręgu i udzieleniu ustępującemu 
Zarządowi absolutorium. dokonano wyl 
ru nowego Zarządu Okręgu w składzie: 
prezes: Strzelecki, członkowie  Zarzą 
Burdowa, Bystrzonowska, Gutt, Maź, 
fidowiczowa, Zych, Żukowski, ikubska, 
Mazur, Szegynko. Komisja Rewiz.: Dą» 
browski, Ziółkowski, Baczyńska, Wilhelmi, 
Sąd koleżeński: Kwiatkowska, Partykiewicz, 
Leśniak. — Z kolei wybrano nowy Zarząd 
Iwowskiego Koła PZWF. w osobach: prezes 


Wasilewska, członkowie Zarz: Głowacki, 
FEichełbergerowa, Jurkowska,  Smyrski, 
Świerczyński, 


Z uchwał powziętych na Walnym Zgro» 
madzeniu należy podkreślić: 

1) Nawiązanie bliższego kontaktu = orga- 
nizacjami sportowymi dla ulepszenia metod 


pracy sportowej. 
2) Uruchomienie przy Z. O.. referatów 
sportowego, prasowo-wydawniczego i zas 


3) Utworzenie przy Z. O. sekcji komens 
damtów hufców szkoln, PW. 


4) Usiłne popieranie pracy Międzyszkoł. 
Klubu Sportowego wę Lwowie i organiza- 
cja MKS. w ośrodkach Kół PZWF, Tarno; 
pol. Stanisławów, Przemyśl, Rzeszów i 
Sambor. 

5) Przeprowadzenie kursów: pływackie» 
go, tańców narodowych i narciarskiego dla 
nauczycieli WF., oraz kursów hokejowego, 
łyżwiarskiego dla młodzieży szkolnej, 

6) Przeprowadzenie szeregu 


cznej i nożnej, hokejowych, łyżwiarskich 
narciarskich, oraz dorocznego gwiażdz 
go raidu narciarskiego. 


Działalność PZWF. na terenie Lwowa i 
Okręgu jest stosunkowo krótka, lecz może 
się już poszczycić dokonaniem znaczniej» 
szej pracy w zakresie sportu s: 

Że strony tak władz szkolnych jak į Oki 
U. WF. i PW. spotkał się PZWF, 
uznaniem i gotowością poparcia 
ści Związku na polu WF. młodzicży szkol- 
nej. Lwowski Okręg PZWF. zdaje sobie 
sprawę, że zagadnienie sportu szkolnego 
jest trudne do rozwią ze względu na 
niezmierne braki w dziedzinie urządzeń 
sportowych i sprzętu, lecz podejmuje się 
tego zadania i spodziewa się przy szczerej 
i pozytywnej współpracy wszystkich tych, 
którym ta sprawa gorąco leży na sercu, Os 
siągnąć duże możliwości. 


„Ważniejsze terminy narciarskie 


PES Zw. Zw. i 


i turystycznych na ap a 
ENORET, terminy ważniej: imprez: 
oaa terenie » Tatr i 

ui 


podnóża: 
1—6 stycznia w Krynicy międzynarodo- 
wy tumiej hokejowy © mistrzostwo Krys 


ni 

6 4—6 stycznia w Zakopanem międzynaro+ 
dowe zawody łyżwiarskie o mistrzostwo 
Zakopanego. 


4—6 stycznia ma Bukowinie tatrzańskiej 
międzyklubowe zawody narciarskie z oka- 
zji jubileuszu 15-lecia sckcji narciarskiej 


6—8 stycznia ER SEOWE Zas 
SFG narciarskie Śląskiego K. 

28 luty wyścigi konne z aitoa 
w pra jem. 


10—14 styczeń w Krynicy międzynarodo- 
wy turniej hokejowy AZS. 

21—22 stycznia w Krynicy saneczkarskie 
mistrzostwa Krynicy. 

29 stycznia na Stożku bieg zjazdowy o 
listrzostwo Śląski PZN. 


państwami z najwyższym zado* 

woleniem, gdyż solidna i czujna 

straż nad górna Mozela i dolnym 

Renem powstrzymałaby pierwsze 

natarcie Niemców od północy. 

W uroczystym przyjęciu, zgotowa* 
nym przez królową Wilhelminę i 
mnistra Colijna królowi belgijskiemu, 
uczestniczyć ma cała ludność, Spe» 
cjalne manifesty zachęcają mieszkań 
ców Amsterdamu i Hagi do wzięcia 
udziału w defiladach i różnego rodza 
ju uroczystych imprezach, 

Już od dwóch tygodni czyni sią 
przygotowania dla godnego przyjęcia 
dostojnego gościa, w ramach dotąd 
niespotykanych kiedykolwiek pod 
czas wizyt cudzoziemskich suwero 
nów, Towarzyszący królowi min 
Spaak odbędzie w Hadze szereg kom 
ferencyj ministerialnych. 

W Kopenhadze, Oslo, Sztokholmie 
i Helsinkach wizyta króla belgijskiego 
w Holandii wzbudziła również żywe 
zainteresowanie, N. W. 


OSTATNIA NOWOŚC! 


ZDZISŁAW STAHL 


IDEA i WALKA 


Wydawnictwo Obozu Zjed, Narodowego 
Do nabycia we wszystkich księgarniach 
Skład główny w „Bibliotece Polskiej“, 
= Warszawa, Nowy Śwlat 23-25 == 


2—5 lutego w Krynicy międzynarodowe 
akademickie zawody narciarskie, 

4—6 lutego w Zakopanem mistrzostwa 
Europy w jeździe figurowej. 

11—12 lutego w Krynicy 
mistrzostwa Polski, 

11—19 lutego w Zakopanem narciarskie 
mistrzostwa świata FIS. 

b) na terenie Karpat wschodnich i Matos 
polski wschodniej: 


saneczkarskie 


w Brzuchowicach nar- 


ia w Orowie narciarskie zawo» 
dy międzymiastowe,  Borysław*Drohobycz- 
Sambor. 

1—2 lutego w Drohobyczu narciarskie 
zawody międzyuczelniane. 

5—6 lutego w Borysławiu zawody nar- 
ciarskie młodzieży szkół średnich. 

W końcu lutego (termin ostatecznie nie 
ustalony) — marsz narciarski huculskim 
szlakiem II. Brygady Legionów, 


JERZY BŁESZYŃSKI 


Nieznani mistrzowie 
budow nicéiw a 


biegiem potoku do 


Słowo kłauza znane jest turystom 
i myśliwym, wędrującym po Karpa* 
tach. Ale dla wielu, bardzo wielu, 
słowo to będzie niebardzo zrozumia: 
łe, Klauzą nazywają w Karpatach 
zaporę wodną na potoku górskim, 
zbudowaną całkowicie z drzewa. bęz u: 
życia kawałeczka żelaza, chociażby w 
postaci gwoździa. Klauza spiętrza zwy 
kle od 200 do 500 tysięcy mtrów szeż 
ściennych wody. Na spiętrzonej wos 
dzie i poniżej klauzy wzdłuż łożyska 
potoku drwale i flisacy przygotowują 
spławy, to jest rodzaj tratw z biers 
wion świerkowych i  iodłowych. 
Spław składa się z pięciu dość luźno 
połączonych wiązek bierwion, o łącz- 
nej masie drewna do 100 metrów szes 
ściennych. 

Zwykły stan wody w potoku nie 
pozwała na spławianie drzewa. Doe 
piero przy pomocy wody spiętrzonej 
w klauzie przygotowane zawczasu 


spławy wędrują z 
stacji kolejowych, płynąc z szybkos 
ścią czasami powyżej 10 km na godzi 
nę. Kierowanie tratwa czyli spławem 
należy do umiejętności przechodzącej 
tradycją z Ojca na syna i nić”należy 
wcale ani do łatwych, ani do bezpie 
cznych zadań, Flisak musi doskonale 
wyszukiwać środek nurtu, co jest bars 
dzo trudne przy wysokim stanie wo» 
dy. Zboczenie ze środka nurtu wywo, 
łuje natychmiast t. zw. zahatę. Bo- 
czne prądy, działające zawsze w rzes 
kach wskutek odbijania się wody od 
brzegów, obracają spław w poprzek 
koryta a luźno powiązane bierwiona 
spiętrzają się jedne na drugich, zaczeż 
piając zwykle o jakąś wystającą ska» 
łę. Wiele trudu kosztuje przywróce 
nie porządku, a zamęt zwiększa się, 
gdy płynie kilka spławów jeden za 
drugim. 


Byłem świadkiem, gdy na Białym 


Czeremoszu, którego koryto powyżej 
Uścieryk obfituje w waązkie i kręte 
gardziele skalne, pełne progów, o bar 
dzo silnym spadku, gdy w takiej wąs 
skiej gardzieli na zakręcie spiętrzyło 
się coś 3 czy 4 spławy. Podziwiałem 
zręczność, z jaką flisacy zeskakiwali 
ze spławów na brzeg, często w ostats 
niej chwili przed niebezpieczeństwem, 
grożącym jeżeli nie Śmiercią, to w 
każdym razie połamaniem rąk i nóg. 
Taka zahata zatrzymuje oczywiście 
wszystkie powyżej niej znajdujące się 
spławy i zapas wody w klauzie zosta: 
je zmarnowany. Spławy muszą czekać 
na zgromadzenie się nowego zapasu 
wody w klauzie, co trwa około 4 dni, 
a przez ten czas flisacy muszą dopro- 
wadzić spławy na zahatach do poz 
rządku. 

Spławianie drzewa woda stosuje się 
w Karpatach jeszcze tylko w dorze* 
czu Prutu, właściwie ogranicza się do 
obu Kzeremoszów, Białego i Czarnee 
go, tam. gdzie nie dociera kolej żelaze 
na, względnie kolejki leśne. Przed 
wojną spław drzewa woda miał dość 
szerokie zastosowanie i klauzy znajdo 
wały się na wszystkich wiekszych po 


| 


tokach. Dziś pozostały miejscami je 
szcze resztki klauz a jeżeli same budo 
wy zamieniły się w próchno, samo 
miejsce nosi często nazwę klauzy, jak 
gdyby wspomnienie po dawnych cza» 
sach. 

W swych wędrówkach nad Czerce 
moszami natknąłem się tej jesieni u 
źródeł Czarnego Czeremoszu, na Bał 
tagule, na budowę nowej klauzy. Prze 
bywając w okolicy budowy kilka dni 
mimowoli zaciekawiłem się wykony- 
waniem robót. I nieoczekiwanie do< 
wiedziałem się prawie fantastycznych 
historii. A więc przede wszystkim 
jedynymi przedsiębiorcami budowy 
zapór drewnianych w górach, są majt 
strzy z Kut, Jest ich tam kilkunastu, 
trudniących się tym zawodem z poka 
lenia na pokolenie, Dawniej budowa: 
li wszystkie klauzy w Karpatach 
Wschodnich, dziś pozostały im tylko 
do roboty klauzy na Czeremoszach. 
Podobno jednak korzystają też z ich 
usług Rumuni, Pozatem powierzane 
im bywają budowy domów drewnia* 
nych, cieszą się bowiem oni sławą zna 


itych cieśli. 
komitych ci Can 


c* 
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Poniższy artykuł, jakkołwiek całkiem 
słusznie potępia megalomanię i mono- 
pol Stronnictwa Narodowego w 
sprawach Kościoła, — nie jest jednak 
wyrazem poglądów Redakcji w oma- 


wianej sprawie, 

Zamieszczając artykuł w przekonaniu, 
że wywoła potrzebną w tej kwestii dys 
skusję, — rczerwujemy sobie je- 
dzenie swego zdania na końcu. RM 


Przed niedawnym czasem ukazała 
się w obiegu księgarskim broszura 
p.t. „O mocnego człowieka w Pols 
sce", będąca tylko przedrukiem kilku 
artykułów z „Polski Zbrojnej". Pu- 
blikacja ta, jak wiadomo, pozostaje 
w związku z niedawno zainicjowaną 
Jakcją wśród oficerów wojskowych i 
sfer inteligencji cywilnej p.n. „Zakos 
nu Krzyża i Miecza“, mającą być szko 
lą samokształceniową dla systematy: 
cinego urabiania silnych charakterów, 
opartych o dobrze wysubtelnioną res 
ligię i etykę Chrystusa, tym samym 
spójnią ducha prawdziwie rycerskie- 


0. 
Pike chyba nie powie, że takie zrzes 
szenie i współdziałanie nad rozwojem 
najwyższych wartości duchowych į fis 
zycznej wytrzymałości wojskowej i 
cywilnej inteligencji jest „spiskiem 
niewyrażnym”, czy akcją w danej 
chwili nie aktualną lub nie wskazaną... 

O ile bowiem jest we Włoszech np. 
uozumiałe hasło: książka i karabin, a 
w Niemczech, bodaj bardziej demon: 
$tratywne: „Mein Kampf“ i szpada, o 
tyle mocniej uzasadnione i słuszniejź 
sze jest hasło, które u nas zostało rzu+ 

cone (nie narzucone) i podjęte: krzyż 
i miecz! 

Krzyż, jako symbol i rzeczywi: 
sty znak przynależności religijnej, dro 
gowskaz i księga jednocześnie, i 
miecz, jako symbol i rzeczywisty 
Wyraz mocy sprawnej i bohaterstwa... 

Odzew tej akcji w społeczeństwie 
= czyż nie powinien być jak najlep- 
Szy i czy nie przyklasnąć z całą życzli 
wością tym dążeniom, w imie dobra 
marodu i mocarstwowości Polski? 
Czyż może mieć obywatel rzetelny jas 

ieś zastrzeżenia przeciwko ze wszech 
miar patriotycznej pracy, pod sztan- 

„darem zdobnym w krzyż, jako beze 
obludne wyznanie į świadectwo wia 
ły w Boga i boskiego Mistrza, tuz 
dzież miecz, jako wyraz gotowości do 
poświęceń i ofiar dla tej wiary i wol- 
ności Państwa? 

A przecież znaleźli się tacy, którym 
się nie podoba „podejrzane“ to zas 
browadzanie „jakiegoś tam konspiras 
«cyjnego zakonu". y 
| loprawdy — czy może to klika 
bezbożnicza lub t. zw. wolnomyśli= 

elska ma w tej sprawie coś do szem- 

Tania, względnie też koła przeciw 
Baństwn knujące, na forum interna 
cionalnym, są z racji odnośnej akcji, 
tzsprzecznej propagandy  patriotyz< 
Mu niezłomnego, w łączności z religij 
hością, niezadowolone? Nie zdałoby 
Się to ani trochę dziwnym... 

Otóż zawrzało z niezadowolenia w 
supełnie (czy — zupełnie?) innej 
9 kasterii, w innym całkiem obozie 

| ideologicznym. 3 

stronnictwie „narodowym“, 

al . w 


Ciekawe to i naprawdę znamienne... 
* e s 

Niechicąco byłem świadkiem, jak 
We Lwowie pewien działacz „narodos 
wy biegał, niby kot: z pęcherzem, 
Podagitowany, z numerem „Warszaw: 
3 50 Dziennika Narodowego", 
A zle rozsnuto pasmo wątpliwości ode 
ośnie do akcji, o której mowa, i poz 
Edziano między wierszami, że to za” 

le „masońska dywersja" — ten 


„DZIENNIK POLSKE" sobota, dnia 26 listopada 1955 r. 


CZY STRONNICTWO „NARODOWE“ 


OTRZYMAŁO MONOPOL NA KATOLICYZM? 


cały „zakon Krzyża į miecza”; na do- 
miar swej konsternacji, w jednej 
garni katolickiej, do której przyszedł 
zatelefonować do redakcji „Słowa Na 
rodowego" o pomieszczenie artykułu 
ostrzegawczego, zoczył właśnie 
wzmiankowaną broszurę p. t. „O moce 
nego człowieka w Polsce". 

Ma się rozumieć, zarządowi czynił 
wyrzut, bo „to przecie robota nie tyle 
ko dywersyjna (?) ze strony sanacji, 
ale po prostu masońska". Coprawda, 
nic nie wskórał, i tę broszurę w księs 
garni napomknionej zatrzymano; i 
mimo solicytacji całego kompletu ine | 
stancyj stronnictwa we Lwowie, akcja | 
Krzyża i Miecza nadal rozwijać się nie i 
ustaje i ta broszura nie jest wciągnięta 


rozszerzyła już swoje magazyny bławatne 


MATERIAŁY NA PŁASZCZE DA 
po zł, 10—, 12:—, 


CREPE - MONGOL jedwabny, podsz 
CHIFFON'Y 


Ceny ściśle fabryczne 
3829 


na zakazanych czyli masońs 


indeks 
skich albo heretyckich ksiąg. 


Wtajemniczeni „obozu narodowe: 
go“ nie tają, że (o, tempora! o, morcs!) 
ponoć i w Kościele katolickim, w je” 
go hierarchii, nie brak wpływu „żydo 
komuny" i masonerii.. No, proszę, 
czy pomyślałby to kto? — zwłaszcza 
też we Lwowie coś takiego... Przes 
cież to jasne, że tylko stronnictwo „na» 
rodowe“ buduje, wznosi, zakłada, twos 
rzy, inauguruje, projektuje, proponuje 
i wygaduje, de jure i de facto, Kate 
Pa:Pol-Nar, na wzór Nar-Kom-ln= 
Dieł į takowegoż tworu (Nar:)Kom= 
So«Moł, czyli pleno titulo (P.T.) „Ka+ 
tolickie Państwo Polskiego Narodu". 
Kto zaś jest poza tym „obozem naros 


Przegląd prasy 


fim ANTONI UWIERA 


na metry od 60 gr (półhurt). 


dowym”, nie powinien wcale się nazy* 
wać katolikiem, zasię mu do polskiego 
miana i wara od narodu... 

Atoli żart żartem — co to znaczy? 
i co to u licha za mentalność! Wszę< 
dzie tylko węszą zło i uw. że moz 
nopol na wszelkie dobro mają oni sa 
mi — wielcy budowniczowie i oboźni 
„Wielkiej Polski“, zdolni do wspania: 
łych planów, ale uciekający od wła- 
snych cieni, o ile o pracę chodzi na 
prawdę korzystną dla Państwa, 

L jeszcze, gdyby w  opłotkach ich 
obłudy i faryzcizmu nie było pełno, 
to im wiele by można było darować, 
czy wyrozumieć, Niestety, nie tylko 
jest to mania prześladowcza i idée 
fixe — co im każe dosiadać takich kos 
GITES a i A E 


mi 
Lwów, ul. HALICKA 10 
=== (dom własny) === 
i sprzedaje wszelkie towary po cenach hurtowych: 


WEŁNA NA SUKNIE 140 cm. szer. po 2ł. 450, 6 —, 7*— i wyżej za 1 mtr. 


MSKIE czysta wełna, 140 cm. szer 
14— i wyżej za 1 mir. 


BARCHANY — FLANELE od 70 gr. począwszy 


jewkowy zł. 260 we wszystkich kolorach 


Wybór olbrzymi 


ników jak walka z „żydoskomuną* i 
masoncerią; jesteśmy bowiem w prawie 
wręcz stwierdzić, że Ssławetny nasz 
„obi narodowy“ poniekąd nawet 
świadomie i bezczelnie wykorzystuje 
Kościół i jego czynniki dla swych ra 
chub politycznych; ze spraw jego soz 
bie atuty wykuwa i nimi chce wygrye 
wać, drapując się w togi obrony relis 
gii; przy czym w przechwałkach dekla- 
mując o zasadniczej nadrzędności kaz 
tolicyzmu, w sposób podstępny, chy: 
trze czyni go właśnie podrzędnym ten= 
Gdencji swojej. Perfidna to z gruntu 
metoda. 

Wśród „endeków* starszych — j w 
sferach młodzieży tego megalomaniace 
kiego ich obozu, jednostki porządne 


Str. 7 


(Ra marginesie akcji „Zakon Krzyża i Miecza) 


dosyć są liczne, nie ma ich jednak wię: 
cej niż w innych formacjach społeczeńe 
Co się zaś tyczy generalnej kon* 
i faktycznej uczciwości w ich o% 
„w tej mierze jest wymowny 
choćby taki przykład  (autentyczny!), 
charakteryzujący „endecką” etykę pos 
lityczną i jednostkową. W domu akaz 
demickim w pokoju mieszkali razem 
dwaj studencietechnicy, jeden miał nad 
łóżkiem obrazek poświęcany i jeszcze 
tam jakieś też świętości, „wszechpos 
lak“ o religii i katolicyzmie chętnie des 
klamował, brał udział w  nabożeń: 
stwach i paradach, był z etykiety katoz 
likiem co się zowie. A współlokator? 
— nie tylko do kościoła częściej chos 
dzić nie zwykł, jak w niedziele i świę: 
ta i nad łóżkiem obrazka nie miał, ale 
i nierzadko herezje istne wygadywał, 
bez ogródek. Gdy do tego pobożnisia 
ojciec przyjechał, to z miejsca spostrze 
żenie uczynił, „ten facet pewnie jest 
mason“, co też synalek przytwierdził, 
Jednakże ów tata nie wiedział o czymś; 
jego „pobożniś" codzień prawie łaj: 
daczył, włóczył się z  prostytutkami, 
podczas gdy ten „mason“ jest człowie* 
kiem porządnym, dbającym o honor 
swój i godność, o czym ja wiem. Prze” 
to pytanie, czy „mason* taki nie jest 
lepszym człowiekiem, niż ten de noe 
mine „pobożny katolik“, a w rzeczye 
wistości hipokryta i faryzejczyk, że i 
zbrodniarz notoryczny gorszym częste 
nie jest w swej duszy. 

I to ma być sztandarowy człowiek — 
bo wielu jest właśnie takich samych — 
w obozie „narodowym“, który się miee 
ni podporą i defensorem katolicyzmu 
w Polsce dzisiejszej. Rzeczywiście, jak 
biedną ta Polska musiałaby być, gdy< 
by ten obóz miał u siebie monopol na 
katolicyzm. 

Czy przeto katolicyzmowi w Polsce 
nie szkodzą bardziej tacy „defensores“ 
jego, którzy się boją, aby się w kraju 
bez nich į ich obozu nie unormowały 


(Dalszy ciąg na stronie 10+tej.) 
ALEKSANDER BUCZKO 


Jeszcze 0 wyborach — Cóż ich może łączyć? — 
Właściwa rola Kościoła prawosławnego 


JESZCZE O WYBORACH | 


Warszawskie „ABC* z dn, 19 bm. 
przynosi następującą notatkę o wybos 
rach we Lwowie: 


KTO ZDECYDOWAŁ O WY: 
BORZE POSŁA RUDNICKIEGO 
We Lwowie w 71 okręgu przeszedł w 

wyborach do Sejmu obok prezydenta 
Ostrowskiego kandydat „Świata Pras 
cy" p. Rudnicki, Charakterystyczny jest 
fakt, że agitację na rzecz posła Rudni- 
ckiego przeprowadzili Ukraińcy. W 
cerkwiach wzywano do głosowania na 
p. Rudnickiego. Również Żydzi rzucili 
w tym okręgu głosy częściowo na pos 
sła Rudnickiego, 

Głosowało ogółem 47151 osób — w 
tym 55781 Polaków, 5471 — Żydów, 
5899 — Ukraińców, Ostrowski o7 
trzymał 27.714 głosów, a p. Rudnicki 
24.290 głosów. Koło 10 tysięcy głosów 
na rzecz p. Rudnickiego rzucili Ukra- 
ińcy i Żydzi, 


CÓŻ ICH MOŻE ŁĄCZYĆ? 


Poznański „Nowy Kurier“ zamiesze 
cza następujące uwagi o syndykacie 
dziennikarzy: 

„Istnienie związku zawodowego tego 
typu co syndykał dziennikarzy o ambi- 
cjach i skłonnościach do przemawiania 
w imieniu anonimowej potęgi polskie- Íi 


go dziennikarstwa jest paradoksem, A 
nawet anai izmem, 

Co może łączyć dziennikarzy pisują- 
cych we wrogich sobie ideowo pi- 
smach? Jaka wspólna płaszczyzna ide- 
owa może im przyświecać? Czy zain: 
teresowania zawodowe są tak silne, by 
utrzymać więź organizacyjną tego 
związku? 

Śmiemy wątpić. W prasie politycznej 
obowiązuje į musi obowiązywać walka 
ideowa, Celem tej walki jest upos 
wszechnić idee przez siebie reprezen- 
towane. A więc doprowadzić przeciw= 
nika ideowego do zagłady, Takie to są 
jasno Postawione CA walki. EE 
szczyzna „ideowej“ wis je może 
więc spoidłem syndykatu dziennikarzy, 
o ile ich służba ideom pism, w któż 
rych pracują, jest szczera, 

A płaszczyzna zawodowa? Wykln= 
czena jest z tego rachunku przez pierw» 
szą. Jest bowiem antymonią płaszczy- 
zny ideowej, Dziennikarze ideowi słu» 
żyć będą idei pisma przez swych moe 
codawców reprezentowanego. Ich idee 
ałem jest zgubić przeciwnika politycz- 
nego. A więc nie o poprawę warunków 
pracy w tej walce idzie, a o zniszczenie 
ich, Fikcją jest więc taki związek za- 
wodowy. f 

Bocóż ponadto łączyć może dziennie 
tkarzy różnych przekonań politycznych 
w tych warunkach pozostających w 
jednym związku zawodowym? Chyba 
platforma życia towarzyskiego i beze 
płatny bilet jazdy koleją, Do tego nie 


potrzeba jednak tworzyć związku za 


wodowego”. 


WŁAŚCIWA ROLA KOŚCIOŁA 
PRAWOSŁAWNEGO 
O dekrecie Pana Prezydenta R. P., 
regulującym sprawy Kościoła prawo” 
sławnego w Polsce — pisze „Polske 
Zbrojna“ w nast, sposób: 

„Dekret Pana Prezydenta Rzeczye 
pospolitej z dnia 19 listopada rb. dac 
jący podsławy prawne i regulujący 
sprawy Polskiego Autokefalicznego Ko- 
ściołą Prawosławnego, jest wydatze- 
niem wielkiej doniosłości, 

W tej sytuacji przed Kościołem pra- 
wosławnym w Polsce wyraziście rystje 
się jego rola: parena wszelkie tenz 
dencje polityczne, rozkładające życie 


kościelne i duchowe, oddać się z całą 
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DZIENNIK POLSKI" sobota, dnia 26 listopada 1358 r. 


DZIEN GOSPODARCZY 


Dasady „klasycznego teraizmi” cay... „wszystko dla Paista“ 


Na marginesie dekretu gospodarczego 


W dniu 7 łistopada b. r. został o- | 
głoszony w Dzienniku Ustaw Dekret 
Prezydenta Rzeczypospolitej nowełis 
zwiący przepisy Dekretu dewizowego 
:.26 kwietnia 1936, który był już dwu 
krotnie nowelizowany 29 września r. 
Sigi i 3 października 1938 r. Nowele 

te miały charakter interpretacyjny i 
były bez większego znaczenia. 

Wspomniany dekret +z 7 listopada 
miał uszczelnić polską ochronę dewis 

zową. Prząde wszystkim cełem jego jed 
nak a sio usunięcie szeregu istnieją” 
eych w polskim prawie dewizowym 
nieścisłości, które się w 
związku z wykładnią dekretu dewizos 
wego. 

Jak już w swoim czasie pisaliśmy,- 
nowy dekret zakazał: 1) wywożenia 
za granicę złota w stanie nieprzerobioe 
nym, oraz złota w stanie przerobioe 
nym we wszelkiej postaci, kamieni 
szlachetnych, platyny i dnnych klej- 
notów. Te ostatnie postanowienia są 
nowością; 

2) wysyłania i wywożenia zagranie 
cę środków płatniczych. Zakaz stawia 
nia cudzoziemcom do dyspozycji środ 
ków płatniczych został obostrzony po 
stanowieniem, mocą którego zakazane 
jest „wszelkiego rodzaju dysponowae 
nie przez osoby fizyczne lub prawne 
mające miejsce zamieszkania lub sies 
dzibę w kraju, posiadanymi ze granicą 
Środkami płatniczymi“. Dotyczy to 
też posiadanego za granicą złota, pos 
siadanych za granicą nieruchomości, 
pamoya wartościowych oraz wszel 
ich praw majatkowych. 

3) Art. 10sty dekretu nowego zobos 
wiązuje do zgłaszania posiadanego za 
granicą majątku i zaofiarowania do 
skupu lub inkasa wszelkich posiada 
nych za granicą środków płatniczych, 
złota, należności, nieruchomości i inż 
nych praw majątkowych, 

Przepisy dekretu dewizowego obwa 
rowane zostały szeregiem  sankcyj, 
niekiedy  obostrzonych, często zaś 
zróżnięzkowanych. Dekret zawiera 
też szereg przepisów natury procedus 
ralnej, które uległy zmianom. 

a © 


Przypomnieliśmy w zarysie przepi 


GIEŁDA 


GIEŁDA WARSZAWSKA 
Warszawa, 24 listopada 
Waluty: Belgi belg. 89.85, dolary amer. 
531, dol. kanad. 524, floreny hol. 288.45, 
franki franc. 15:84, fr. szwaje. 120.00, funty 
ang. 24.70, gul. gd. 99.75, korony czeskie 
1040, kor. duń. 110.10, kor. norw. 123.85, 
kor. szwedz, 127.05, liry wł. 18.70, marki 
fińskie 10.75, marki niem. srebr, 89.00. 
Papiery: 4 i pół wewnętrzna 64.50, 3 inw. 
1 em. 85.75, serie 92.00, 2 em. 8275, serie 
20.50, 5 konwersyjna 67.00 drobne, 4 premij. 
dolar. Pen 4 bę 66:25. 
Tendencja nitco mocniejsza 
„Akcje: Bank Polski 150.25, Cukier 34.75, 
Węgiel 3350, Liłpop 88.50, Modrzejów 
2000, Nosbin 9200, 92.25, KZK 
65.00, 6525, Starachowice 45.00, Haber» 


«_N, Jork 465 7/8, Paryż 
88.55, Belgia 27.51 1/2, 
za 20,54 mA Amsterdam 856 178, Oslo 
aa e ZIE 2240, Sztokholm 
40 3M, Bag: 136.25, Berlin 11.65 1/2. 
GIEŁDA PARYSKA 
Pampi, 24. 14. N. Jork 38.35, Londyn 


Paryż, 4, M. R Jork 3837, Londyn 
taa, Medźołan 202, Bruksela 650, Zurych 
370, Almsterdam 2085, Berlin 1538, 
GIEŁDA ZURYCHSKA 
Najo 440 7/8, Londyn 20.54 1/4, Pa- 
PA “io DR Meciolm 23.20, Belgia 74.57 
Odo 10525, Kopenhaga 91.72 1/2, 
Szkaholm 105:85, Praga 1507 1/4, Ber 
lin 17655. 
LWÓW — GIEŁDA ZBOŻOWA 


sy dekretu dewizowego, by przedsta: 
wić przebieg dyskusji, które to czyta 
Się ma łamach prasy polskiej po ukas 
zaniu się d 

Znakomita większość prasy i opinii 
połskiej aprobowała bez żadnych za- 
strzeżeń decyzję Ministra Skarbu. 
Daleko skromniej przedstawia się ©% 
bóz przeciwników dekretu dewizowe- 


go. 

Jesti chodzi o argumenty wysttwa* 
ne przez zwolenników dekretu przed- 
stawiają się one następująco: 

Dalsze uszczelnienie przepisów de 
wizowych, a szczególnie rejestracja 
złota i zagranicznych środków płatn 
czych jest następstwem polityki dewi 
zowej, na którą zdecydował się rząd 
polski w 1936 r. Polska, Kraj ubogi, 
nie może pozwolić sobie na to, by kaz 
pitały jej, leżały w zagranicznych sa: 
fesach, lub przyczyniały się do finan 
sowego podnoszenia silniejszych go: 
spodarczo organizmów, Polskie kapi- 
tały muszą być mżyte w życiu gospos 
darczym kraju, bo tego wymaga in: 
teres ogólny. Ten bowiem ostatni 
stać musi przed egoistycznym intere- 
sem jednostki, która kierując się vw. a oe aa e e Taa t ES E AN E E N TT y E A 
chliwością lub brakiem zaufania do 
waluty polskiej, wyrządza gospodar: 
stwu  narodowemu  niepowetowane 
szkody. Na własność bierną, nie będą 
ca źródłem wytwórczości nowych 
dóbr gospodarczych, egoistyczną i po 
zbawioną wszelkich względów na ra- 
cję narodową i państwową, Polski nie 
stać, Zwłaszcza dziś, kiedy Polska u: 
silnie inwestuje, każdy choćby naj- 
drobniejszy kapitał ma obowiązek 
wziąć udział w procesie przysparzania 
majątku narodowego. Egoistyczny in- 
teres jednostki tylko tak długo może 
Państwo respektować, jak długo nie 
staje on w wyraźnej sprzeczności z in* 
teresem zbiorowym. 

Przeciwnicy dekretu wskazywali na 
takie argumenty, jak: dalsze pogłę* 
bianie się interwencyjnej połityki pań 
stwa i ograniczanie prawa jości, 
„obawy przed wypłoszeniem z Polski 
obcych kapitałów w drodze zarrądzeń 
odwetowych, a w przyszłości wstrzye 
manie ich dopływu w ogólności. W tej 
grupie wskazywano też na to. że dro- 

ea „uszczelnienia przepisów dewizo: 
wych nie ominie się bierności płatni- 
czej Polski, przed która stałe: coraz 
Rie i zarysowuje się potrzeba 
uaktywnienia żyła gospodarczego. 
Tego bowiem rodzaju namiastki będą 
Środkiem krótkofałowym, który nie 
rozwiąże istoty zagadnienia. 

Z przytoczonych powyżej posła: 
dów, przekonać się można łatwo, ži 
o ile pierwsze azgumenty nie spisz 
czają na moment z oka interesu ogół- 
nego, o tyle drugie meją na uwadze 
tylko interesy jednostkowe, „Depeź 
sza" dzieli obie te kategorie na takie, 
które hołdują zasadzie „wszystko dła 
Państwa" i takie, które wyznają jedy 
nie kanony czystego liberalizmu. 

Nie ulega wątpliwości. że każdy o- 
bywatel właściwe dla siebie w tym 
podziale miejsce znależć potrafi. Z te- 
go też względu obrona „liberalizmu 
klasycznego“ w Polsce skazana być 
musi z góry na niepowodzenie. Jest 
ona bowiem bardzo miepopałarna. 

Jakkolwiek prywatna własność, 
gwarantowana konstytucją, jest pod- 
stawą ustroju społeczno-gospodkrcze= 
go Połski, musi ona mieć swoje rozum 
ne granice, podyktowane względami 
publicznymi. O iłe więc kraje zasobne 
w kapitały mogą sobie pozwołić na 
swobodną międzynarodową cyrkida* 
cję kapitałów, o tyle Polska, której 
rozwói załeżny jest od posiadanych 
IE kapitałowych na taką polity: 


jak niektórzy obliczają, pół miliarda 
zł, które powinny wrócić do kraju, po 
wejściu w życie ostatniego dekretu de 
wizowego, to „kapitalik“ jak na pol- 
skie możliwości — wcale nie do poe 
gardzenia. W każdym razie, jest das 
leko lepszy niż owe kapitały zagrani= 
czne, o które się tak usilnie niektórzy 
troszczą, a które tak bardzo do Pols 
ski nie płyną... 


Naturalnie, że idealniejsrym byłoby 
pozostawienie jednostce możliwości 
dysponowania swoimi prawami wed: 
lug jej woli, ale skoro chodzi o inte+ 
res daleko szerszy i ogólniejszy, bros 
nić można interesu egoistycznego tyl- 
ko wówczas, gdy się abneguje rację 
stanu państwową. 

Jakkolwiekby rzecz się przedstawia 
ła, ostatni dekret dewizawy, mimo za- 
strzeżeń grupy broniącej zasad liberali 
zmu, pozwoli nam na dłuższy oddech, 
w czasie którego będziemy mogli prze 


myśleć plan gospodarczego uaktyw: 
nienia Polski. 
„Kurier Polski* doradza „zająć się 


więcej w dzisiejszej sytuacji bilansem 


Nr. 326 


handlowym, jako w naszych warun. 
kach główną ścią składową bilans 
su płatniczego. W każdym razie ge. 
neralnie rzecz biorąc, pamiętać należy 
o tym, że uaktywnić bilans handlowy 
i płatniczy można tylko przez uaktyw 
nienie gospodarstwa, a nigdy przez po 
głębianie zastoju”. 

O tyle, o ile same zasady są słuszne, 
o tyle dzisiejsza nasza rzeczywistość 
czyni narazie te cenne uwagi „Kurio 
ra" bezprzedmiotowymi i uwalnia 
nas od obowiązku natychmiastowego 
przedsięwzięcia kroków zaradczych. 

Z powyższych kilku uwag, które 
poczyniliśmy na marginesie ostatniego 
dekretu dewizowego, widać jak ciężką 
rolę mają ci, którzy broniąc „natural 
nych i podstawowych zasad liberaliz 
mu gospodarczego”, występują przes 
ciw wszelkiej „polityce planowania", 

Niezawodnie opinia polska, która 
dała wyraz swoim poglądom na ła 
mach prasy, oceniła odpowiednio z 
punktu widzenia państwowego zwo. 
lenników i przeciwników dekretu de- 
wizowego į polityki planowej. 

KAZIMIERZ RÓŻANKOWSKI 


mmm” Rządu, wojska, sier gospodarczych i prasy 
zwiedzają C. 0. P. 


Główny inicjator C.O.P. wicepres 
mier i minister Skarbu inż, Kwjatkows 
ski postanowił ułatwić gronu osób 
możność dokładnego zwiedzenia nie: 
mal całego trenu C.O.P.aby zapoznać 
za pośrednictwem tych osób szeroki o* 
gól społeczeństwa z robotami i zamic 
rzeniami Rządu. Do dyspozycji około 
wo osób, które onegdaj zwiedzały C, 

. P. Rząd postawił ósobny pociąg, 
SEE z kilkunastu wagonów, który 
zapewnił uczestnikom wycieczki możlis 
we ułatwienia w pracy i przerzucania 
się z terenu na teren. Zmobilizowano 
znaczną ilość autobusów P, K. P, i sae 
mochodów, które ułatwiały komunis 
kację po poszczególnych punktach 
C. O. P. 

W zwiedzaniu terenu. przemyslowe» 

go wzięli udział: wicepremier min. 
Skarbu inż. Kwiatkowski, min. Przes 
mysłu i Handlu Roman, min. Rolnice 
twa Pomiatowski, mìn, Komunikacji 
Ulrych, prezez Banku Gosp. Krajowes 
go gen. Górecki, wieemin. Spraw 
Wojsk e gen. Litwinowicz, zastępca szes 
fa sztabu głównego gen. Malinowski, 
gen. Kwaśniewski, wicemin. Komunis 
kacji Piasecki, wicemin. Rolnictwa 
Wierusz Kowalski, dyr. gabinetu min. 
Skarbu Martin, wicedyr. gabinetu 
min. Skarbu Rakowski, naczelnik Skale 
ski z Mim. Spraw W/ewnętrznych, nas 
czelnik Lisowski z Min. Skarbu, gros 
no sztabowych oficerów, pułk. Dźugzj, 
grono wyższych urzędników  Mini< 
sterstw, b. minister wicemarszałek Mies 
dziński, kiłku posłów i senatorów. 

Sfery gospodarcze były reprezento- 
wane przez prezesów i dyrektorów 
Izb przemysłowo handlowych, ronie 
czych i rzemieślniczych. Ze Lwowa bra 
Ji udział w zwiedzeniu C.O.P. prezes 
Izby rolniczej dr Papara, dyrektor 
Izby przemysłowo handlowej dr Jas 
siński, prezes Izby rzemieślniczej inż. 
Tyrowicz. 

W wycieczce bzali udział najwy- 
bitniejsi przedstawiciele prasy wars 
szawskiej, przeważnie naczelni redak- 
torowie i redaktorowie gospodarczy, 
prasa regionalna wschodnio małopol- 
ska reprezentowana była przez redak- 
tora Dziennika Połskiego p. Starzew= 
skiego i redaktora KEZEW i Tygodni: 
ka Wschód p. Zachariasiewicza, 

Przybył również dr Kaczmarek, pre< 

Berlinie 


„pozwolić sobie nie może. Tosh " aes Zwiazku Rolaków w 


rm ZRZEC EZ Z I 


Uczestnicy wycieczki zjechali naj 
pierw na teren województwa |wow. 


skiego i zwiedzili w Sarzynie obok 
Leżajska wytwórnię  nitrozwiązków. 
„Boruta“, 


Z Sarzyny przez Przeworsk wyciecz 
Ka przybyła do Rzeszowa, gdzie powie 
tal ją wojewoda lwowski p. Alfred Bis 
łyk i dyrektor Izby Skarbowej baj” 
skiej p. Kucharski, 

Pierwszy dzień  zwłedrania COP. 
poświęcony był na zapoznanie się zł 
ółami wytwórni silników lotnis 
w Rzeszowie, Zwiedzono kolos 
nię mieczkaniową fabryki obrabiarek į 
urządzenia fabryki obrabiarek Cegieh 
skiego. Zwiedzono odlewnię Leszczyńw 
skiego i w dalszym ciągu fabrykę obu 
biarek Cegielskiego. 

Następnego dnia specjalny pociąg 
został przesunięty do Dębicy, gdzie 
rozpoczęło się zwiedzanie LO 
się fabryki wyrobów gumy „Stomił'. 
Dalej zwiedzono fabrykę chemiczną, 
która wyrabia kauczuk syntetyczny w 
Dębicy. W Pustkowie zwiedzono bu 
dowę wytwórni mas plastycznych „Li 
gnoza*, Wycieczka odjechała autobut 
Sami do Mielca, gdzie zwiedzała bu 
dowę wytwórni płatowców i budowę 
osiedła mieszkaniowego. 

Po zwiedzeniu Sandomierza, uczest* 
nicy wycieczki zwiedzili teren ww 
twórni amunicji w Majdan Dębic, a 
następnie autobusami udali sję do Sta’ 
lowej Woli. Zwiedzaniu Zakładów 
Południowych poświęcono cały niemal 
trzeci dzień wycieczki. 


Wicepremier i minister Skarbu inż. 
Kwiatkowski przez cały czas zwiedza” 
nia C.O.P. udzielał zwiedzającym, * 
zwłaszcza prasie infonmacyj i komen 
tarzy. Poszczególni kierownicy zakłać 
dów przemysłowych i budów udzielali 
szczegółowych i fachowych wyjaśnień. 
Zarówno wicepremier inż, Kwiatkow! 
ski, jak i wiceminister gen. Litwino* 
wicz niestrudzenie i z wielkim znaw” 
stwem zagadnień, informowali przed! 
stawicieli prasy o całokształcie prać i 
zabiegów, w kierunku jak  najśpies* 
niejszego uruchomienia C.O.P. Z El 
niezmiernie ciekawej wycieczki do C 
O. P. zamieścimy w najbliższy“ 
dniach szereg interesujących artyku“ 
łów. 


as 
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Piątek 


Katarzyny 
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GODZINY PRZYJĘC W. RE. 
DAKCJI „DZIENNIKA POL: 
SKIEGO". W redakcii „Dziennika 
Polskiego“ przyjmuje się codziennie 
— z wyjątkiem niedziel i świat.rzym. 
kat. — "WYŁĄCZNIE od godz. 
12—13. W innych godzinach BEZ» 
"WZGLĘDNIE żadnych spraw Re» 
dakcja nie załatwia. 

Za artykuły nie zamówione Redak. 
cja nie płaci wierszowego. - 

Rękopisów nadestanych Redakcja 
nie zwraca, ZAŁ 


Słoje . A GP 
Konserwatory 1/4wąz.  50gr 
zgumką i sprężynką 1/2szer. 60 gr 
i wielki wybór butli — poleca 


od 10 gr 


Najtańszy skład porcel. szkła i naczyńkuch. 


Kazimierz LEWICKI 


Lwów, plac Mariacki 10, tel. 229-15 


„OBÓZ ZJEDNOCZENIA NA: 
RODOWEGO: Prezydium Okręgu 
Lwowskiego we Lwowie mieści się 
w lokalu przy ul. Bourlarda 5, p. 4 

Prezydium Okręgu przyjmuje 
w poniedziałki, środy i piątki w go» 

 dzinach od 10—12:tej przed poł. 
Tel. Prezydium nr. 110:45, tel, Se- 
kretariatu nr. 111-24. 

OBWÓD LWÓW:PÓŁNOC, do 
którego należą dzielnice: II, III, VII, 
VIII i IX, mieści się w lokalu przy 
ul, Leona Sapiehy 4, I p. 

Biura czynne codziennie od godzi: 
ny 9—i3:tej i od [7—19:tej z wyiat- 
"kiem soboty popołudnia, oraz nies 
dziel i świąt, tel. nr. 110-09. 

Zgłoszenia osobiste lub listowne 
m członków przyjmuje się codzien” 
ye od godz. 9—1i2-tej i od 17—19. 

OBWÓD LWÓW:POLUDNIE, 
flo którego należą dzielnice: I, IV, 

V į VI, mieści się w lokalu przy ul. 
Chorążczyzny 22, I p. à 

~ Biura czynne codziennie od 9—13 
i 17—20, z wyjątkiem soboty por 
poludniu, oraz niedziel i świąt. 
Tel. 296-81. 

Zgloszenia osobiste lub listowne 
ha członków przyjmuje sie codzien= 
nie od godz. 9—13 i od 17—19. 

ZJEDNOCZENIE POLSKICH 
ZWIĄZKÓW ZAWODOWYCH: 
Lokal organizacji i Świetlica mieści 
się przy ul. Rutowskiego 1. 8. Go- 

ziny urzędowania codziennie od 
I7:tej do Z20stej, w niedzielę od 
10-tei do [3-tef. 
aid 


FUTRA 


DAMSKIE į MĘSKIE 
modernizacja, przeróbki 
najguśtowniej wykonuje 


Magazyn i Pracownia Futer 


KAROL SCHURER : 


Lwów, Senatorska 11a 
aderewskiego 
fon 263 36 


szasazsziazmaszzza 


WSZNSBKDTNNANANUNNKAN 


TEATR WIELKI: 
Piatek, 25, XL. o 730 „Zakochana kró- 
owa" 


„ Sobota, 26, XI. o * „Królewicz Rak", 

0.730 A 
Niedziela, 27. 
zka rozmarynu“, 

kochana królowa", 


TEATR ROZMAITOŚCI: 


Nieczynny, 


KINOTEATRY: 
ADRIA: Blond Carmen i Dziki zachód. 
APOLLO: Przygody Tomka Sawyera, 
ZALANTIC: Ostrożnie profesorze! 
PAŁTYK; Podwójne wesele i Zaufaj mi. 
GRSINO: Jego Wysokość do wszystkiego, 
EMIMERA: Słowiczek. 
MPIRE; Królewna Śnieżka, 


w poł. „Gas 
+ 0 7.30 „Zas 


Śniadanie u wojewody p. Bilyka 


38 r. 


dla posłów i senatorów województw połudn.-wsch. 


25 bm. w południe u wojewody lwow 
skiego p. Alfreda Biłyka odbyło się 
Śniadanie dla posłów i senatorów z tee 
renu trzech województw południowo- 
wschodnich. 

W śniadaniu oprócz posłów i sena- 
torów z wyboru i nominacji wzięli ue 
dział: wojewoda tarnopolski mgr, Maz 
licki, wicewojewoda stanisławowski Sey 


| dlitz, w zastępstwie chorego wojewody 


gen. Pasławskiego, naczelnicy Sambor i 
Klimczak oraz przedstawiciele prasy 
Iwowskiej. 

Podczas tego zebiania towarzyskiego 
nestąpiło wzajemne poznanie się poż 
słów i senatorów i dyskusja na tematy 
regionalne. 


Pożegnanie dowódcy pułku 


Dnia 25 bm. odbyło się w Trembowe 
li uroczyste pożegnanie dowódcy pułe 
ku ułanów małopolskich, płk. Tadeu= 
sza Komorowskiego, przeniesionego 
obecnie na wyższe stanowisko, 

W uroczystości prócz całego korpu: 
su oficerskiego pułku, wzięli udział — 
gen. Stefan Dembiński, dowódca puł 
ku z czasów wojny, — gen. Kleberg, — 
rotmistrz rezerwy dr Bronisław Woj- 
ciechowski, prezes Koła oficerów i 
podchorążych rezerwy pułku — staro: 


sta pow. p. Schreiber, burmistrz ks, 
Puchała, delegacje bratnich pułków 
podolskiej brygady kawalerii, oraz 


liczni goście z Trembowli i okolicy. 
Pożegnanie odbyło się w sali Kasy 

na Oficerskiego. Liczni mówcy podkre 

ślali zalety charakteru i wartość bojo* 


wą płk. Komorowskiego, którego oso- 
ba wiąże się ściśle z historią pułku, pos 
nieważ płk, Komorowski należał do 
najbliższych współtowarzyszy ś. p. 
płk. Józefa Dunin-Borkowskiego, za: 
łożyciela pułku ułanów małopolskich. 

Oprócz pożegnania w Kasynie Ofi- 
cerskim odbyło się uroczyste pożegna: 
nie dowódcy przez podoficerów puł 
ku, którzy w serdecznych słowach dali 
wyraz swemu przywiązaniu do uko= 
chanego dowódęy. Na zakończenie u* 
roczystości odpowiadał wzruszony płk. 
Komorowski, dziękując zebranym za 
tak serdeczny wyraz wdzięczności i 
przywiązania, 

Uroczystość odbyła się w niczwykie 
podniosłym nastroju i pozostawila nie- 
zatarte wrażenie na uczestnikach. 


Apel do pracodawców 


Stwierdzono e świat pracy 
leży do tych sfer, które najszyb 
najofiarnicj płacą daninę na Pi 
Zimową. Wynika to głównie z toc 
cia obywatelskiego pracowników, ale 
też w znacznej mierze przyczynia się 
do tego ułatwienie į uproszczenie spos 
sobu składania przez nich świadczeń. 
Danina od pracowników ściągana jest 
bowiem przez pracodawców przy wy: 
płacie miesięcznych poborów. Połowę 
zasługi przypisać zatem należy kieruwe 
nikom urzędów i zarządcom wszejkie: 
go rodzaju instytucji, którzy parnięta* 
ja o powinności pomocy  bezrobote 
nym, do jakiej obowiązani są wszyź 
scy, mający środki do życia, przestrze: 
geja, by ich podwładni obowiązek 
ten spełnili, 

Zbliża się już I grudnia, a zatem tere 


dz 


» | 


min wypłaty poborów pracownikom. 
Miejski Obywatelski Komitet Zimos 
wej Pomocy Bezrobotnym we Lwowie 
ę z gorącym apelem do nas 
czelników jnstytucyj i przedsiębiorstw, 
by przy wypłacie pracownikom pobos 
rów grudniowych  potrącili im odpo= 
wiedni procent na rzecz Zimowej Pos 
mocy Bezrobotnym według obowiązu= 
jącego wymiaru i zebrane kwoty wpła: 
cili niezwłocznie, wraz ze świadczenia+ 
mi od siebie samych do M. K. K. O. 
przy ul. Wałowej 9, na konto Komite« 
tu Nr. 1,200. 

Piękny początek dała Ubczpieczal< 
nia Spoleczna we Lwowie, składając 
już z góry, przed ściągnięciem daniny 
grudniowej pracownikom, kwotę zł. 
2.000. Przykład ten zachęcić powinien 
inne instytucje do naśladownictwa. 


EUROPA: Więzienie bez krat, 

GLORIA : Znachor. 

GRAŻYNA: Fortancerki, 

KOPERNIK: Ultimatum. 

MARYSIENKA: Profesor Wilczur. 

METRO: Historia jednej nocy, 

MIRAŻ: Josette. 

MUZA: Grzech młodości. 

PALACE: Szalony chłopak 

PAX: Pani minister tańczy, 

RAJ: Wrzos 

RIALTO: Zbłądziłem. 

ROXY: Olimpiada 1. i II. część, 

STYLOWY : Wytworny świat, 

SWIATOWID: Ostatnia noc 
Postrach opery. 

ŚWIT: Kala Nag i Papa się żenł, 

TON: Lokaj Jaśnie Pani. 

UCIECHA: Ostatni akt zemsty, 


skazanca ! 


FOTOPLASTIKON plac Mariacki 5, 
Historyczne chwile przyłączenia Austrii 
do Niemiec, (Anschluss). 


TEATR 


„ZAKOCHANA KRÓLOWA". Co- 
dziennie w Teatrze W. wspaniała, malow- 
nicza, o pięknych, upojnych polotach ope- 
retka Brodszky'ego pt. „Zakochana królo- 
waj, w bogatej w pomysłach reżyserii F. 
ę wspaniałej oprawie dekos 
ięknych kostiumach pros 


Kuligow 


j „ Różańskiego, w znakomitej 
obsadzie solowych partii śpiewnych i wy- 
k w głównych ról pp.: M. Didur- 
Załuskiej, K. Ank jkowskiej, Igo 


kiej, K. Ank 

Syma, J. Leliwy i T. Surowy, Choreografia 
przy zwiększonym zespole baletowym pod 
kierownictwem znanego baletmistrza E, Pas 
plińskiego, który wraz z uroczą swoją parte 
nerką primaballeriną M. Kołpikówną bierze 
udział w popisach tanecznych w tym wido- 
wisku. Orkiestra pod dyr, kapelmistrza J. 
Munda. 

UWAGA RODZICE I DZIECI! Jutro 
w sobotę 26 bm. o 4 pop, w Teatrze W, bas 
jeczne widowisko, czarodziejska baśń W. 
Stanisławskicj w 3 aktach pt, „Królewicz 


| 


Rak" w naprawdę bajkowej oprawie deko- 
racyjnej i w nadzwyczaj pomysłowych 
i malowniczych kostiumach, Pieśni i 
tańce oparte na charakterystycznych mo» 
tywach ludowych, lub pełne nicsamowi- 
tego uroku tajemniczego świata wód. Baśń 
ta, która od pierwszego przedstawieni: 
Święci na scenie lwowskiej 
triumfy, rozbawia i wzrusza tak dziecko 
jak i dorosłego. Bilety po cenach najniż- 
szych do nabycia w kasach teatralnych. 
„JAN* PO CENACH NAJNIŻ: 
SZYCH. ' W. niedzielę 27 bm. o godz, 4-tej 
popoł. w Teatrze W., oraz w poniedziałek 
28 bm. o Śstej wiecz. (przedstawienie po: 
pularne) w Teatrze Rozm. odegrana zosta- 
nie świetną komcd ząca się wciąż ol» 
brzymim powodzeniem wśród naszcj pu- 
bliczności pł. „Jan“. — Na oba powyższe 
przedstawienia zostały wyznaczone najniż- 
sze ceny miejsc. 

— „INTRYGĄ I MIŁOŚĆ” Fr, Schillera 
w doskonałym tłumaczeniu J. Tuwima, bę- 
dzie najbliższą premierą | inscenizowaną 
przez M. Szpakiewicza i M. Różańskiego. 
Ten jeden z najświetniejszych utworów sce- 


nicznych, mający silne akcenty współcze: 
sności ukaże się w obsadzie: K, Ankwicz+ 
jkowskiej, T, Suchecki E. Kwiatkie- 


j, 
wiczowej, H, Billing, oraz pp.: J. Machal- 
skiego, L. Madalińskiego, A. Szymańskie- 
go, Wł, Staszewskiego. M. Węgrzyna, W. 
Nieprzewskiego iJ. Ostoja Staszewskiego. 
HANKA ORDONÓWNA W TEA. 
TRZE W. W poniedziałek 28 bm, w Te: 
atrze W. odbędzie się jeden występ Hanki 
Ordonówny. W wieczorze tym znakomita 
artystka wystąpi w swym zupełnie nowym 
i niezwykle interesującym programie, Bi- 
lety po cenach normalnych do nabycia w 
kasach teatralnych, . 
— BALET PARNELLA, na którego czes 
znajdują się najlepsi tancerze : 
„ Parnell, Dymiszkiewicz, 
inni, przyjeżdża do Lwowa 
i wystąpi gościnnie w Teatrze W. w dn. 
1 z grudnia w nowych kreacjach tanecz- 
nych, 


le 
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Migawki 


„Półseśisa* 


Slowo, aby zostało zrozumiane i przy 
jęte do wiadomości przez słuchającego 
lub czytającego, musi mieć swój sens. 
Sens potoczny lub nie, w zależności od 
tego w jakim konteście używamy sło: 
wa. Słowo może oznaczać równocześnie 
coś smutnego lub coś wesołego, coś 
brudnego lub czystego — jego treść z. 
leży od sensu jaki mu nadamy, Właść 
we słowo na właściwym miejscu, wła: 
ściwie użyte — oto sens mowy, środka 
porozumiewawczego, Trzeba powiedzieć, 
że dodatek dźwiękowy PAT: icznej, do 
datek, który nolens volens musimy o% 
glądać w kinach, nie bardzo jest wy= 
bredny w doborze określeń. Pisaliśmy 
już o sławetnym „szmelcu*, a teraz zno 
wu trzeba o „pólsetce”. 

Mianowicie, opisując pożar w Mars 
sylii PAT=owiec tak gada mniej więcej 
(bardzo żywym i radosnym glosem): 
„w fym strasznym pożarze zginęła pra- 
wie pólsetka ludzi! Półsetka? Co to 
znaczy? Czy PAT:iczna liczy śmierć 
ludzi na „półsetki”, na „półkopy". Ido 
tego śmierć tak wstrząsającą, tak smut 
ną, tak przeraźliwą? Polonista z PAT» 
icznej jest zlym polonista, Nie umie 
używać słów! Poco więc gada, gada i 
gada? 

Czy tylko dla tego, że mu za tę 
„półsetkę* płacą? I tylko dla tego, że 
ma tupet obliczać ofiary pożaru mare 
sylskiego na „pólkopki*?  Pólgłówek, 
\ lele 


į dem 


NIŻSI FUNKCJONARIUSZE MIEJ: 
SCY I TERCJANI — ARMII 

Dnia 26 b. m. o godz. 11, z okazji 
20slecia Niepodległości Rzplitaj i 20-le> 
cia Obrony Lwowa, odbędzie się w 
koszarach baonu pancernego (Janowa 
ska 120) uroczystość wręczenia te fot 
macji daru postaci pistoletów ufundo« 
wanych przez Komitet Wykonawczy 
daru dła Armii od niższych funkcjonaa 
riuszy Zarządu Miejskiego pozostają: 
cych w służbie czynnej i tercjanów 
szkół powszechnych miejskich w służ: 
bie czynnej miasta Lwowa. 


KURS KIEROWCÓW POTAZDÓW 


MECHANICZNYCH I SPAWA: 
CZY METALI SŁUŻBY MŁODYCH 
O. Z. N. 


Służba młodych rejonu ziem płd 
wsch. rozpoczyna w najbliższym czasie, 
celem doszkolenia młodzieży, kurs kie” 
rowców pojazdów mechanicznych, oraz 
kurs elektrycznego spawania metali. 
Na pierwszy z nich zgłaszać się mogi 
członkowie z praktyką ślusarską, na 
drugi posiadający świadectwo zawodo 
wego przeszkolenia ślusarskiszo. Zgło* 
szenia przyjmuje sekretariat  Slużby 
Młodych OZN w lokalu Z. M. P., Pel 
czyńska 3/11, codziennie w godz. 12—153 
i 18—19, z wyjątkiem niedziel i świąt. 
Kurs kierowców trwać będzie 7 miesię 
cy, spawania elektrycznego metali 4 


tygodnie, 
WERTER A TEEI NET AERAR 


RADIO 


TYDZIEŃ PROPAGANDY GIM- 
NASTYKI PORANNEJ, Przed kilkunastu 
dniami zmarł Duńczyk Peter Müller „oj. 
ciec” gimnastyki domowej. całym świes 
cie znana jest jego książka „Mój system — 
15 minut dla zdrowia”. U nas P. R.. od) 
wielu lat propaguje taką gimnastykę. Obe- 
cnie P. R. w porozumieniu z Państw, Urzę” 
WF. i PW. organizuje w całej Polsce 
Tydzień Propagandy Gimnastyki Domos 
wej, Radiosłuchacze znający gimnastykę: 
jeśli tak można powiedzieć, „ze słyszenia”, 
zobaczą tym razem wykonywane ćwiczenia 
na specjalnie urządzonych pokazach gim- 
wastyki porannej w klubach, ośrodkach i 
organizacjach WE, W miastach rozgłośnio- 
wych pokazy takie prowadzić będzie mjr. 
Dobrowolski. Termin „tygodnia“ zostanie 
podany po ukończeniu przygotowań, 

— TRANSMISJA Z FILHARMONII. 
Dziś koncert symfoniczny z Filh. Ware 
szawskiej, część pierwszą wieczoru nadaje 
Warszawa II, zaś o 21,15 na fali ogólno- 
polskiej. Solistą dzisiejszego koncertu (w 
części |Il-ej) będziee znany za granicą 
skrzypek Zino Francescati. Artysta wykona 
Beethovena koncert D-Dur op. 61. Orkic- 
PRE kapelmistrz francuski Paul 
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Czy stronnictwo „narodowe“ 
otrzymało monopol na kato- 
licyzm? 

(Dalszy ciąg ze str. 7»mej) 

i nie umocniły religjne sprawy, aniżeli 
nawet zdeklarowani przeciwnicy nies 
którzy i inni „masoni“, w szczególnoś 
ści zaś tacy, jak Zakon Krzyża i Mies 

cza? 

That is the question... 

Nie bez racji trzeba tedy tutai od- 
nieść do katolicyzmu polskiego owo 
przysłowie: „broń mnie, Panie Boże, 
od przyjaciół.“ A kiedy taki dziś 
zewsząd rwetes antymasoński zianie 
zapałem, to į ja tu zadenuncjować soz 

(bie pozwolę wyczyn pewnie też mas 
soński, 

Proszę dobrze uważać, Temu wstecz 
kilka tygodni miała miejsce wspaniała 
jutoczystość „Dnia katolickiego“ w 
|Czortkowie, która zgromadziła z całe- 
\go mniej więcej województwa tarnoś 
[polskiego delegacje ludności. Przepię< 
"kny referat wygłosił p. wiceprezes Są- 
du Okręgowego z Tarnopola, dr Piotr 
Siekanowicz. Niezawodnie to mason... 
bo i jakże jest możliwe, aby taką pre- 
lekcję potrafił wygłosić i to z taką moe 
cą przeświadczenia człowiek nie zwiąć 
zany ze stronnictwem „narodowym“? 
(Ale to głupstwo. Coś więcej ja się wte 
dy dowiedziałem, właśnie w Czortko: 
wie, gdzie byłem. Tamtejsze dowódze 
two brygady K. O. P., nawiązując do 
świetnych tradycyj historycznych woje 
ska polskiego, wprowadziło modlitew= 
ny śpiew Bogurodzica do codzienne= 
go programu. A nuż to również ma: 
sońska  machlojka? I cóż powiedzą 
nam władze naczelne Wojsk Polskich, 
czym to usprawiedliwia? Masoneria i 
tyle. 

P, S: Wskazana byloby rzeczą 
„Stronnictwu Narodowemu“ przyznać 
jakiś specjalny medal, bo przecież tyle 
ma ono już zasług z racji tej czujności 
niezwykłej i walki z masonerią. 

ALEKSANDER BUCZKO 


Koło Przyjaciół Gdańska 
W sali Rady Miejskiej odbyło się zebras 
nię owganizacyjne Koła Przyjaciół Gdańska. 
Zebranie zagaił wiceprez, Irzyk, po czym 
prof. dr Bigo wygłosił dłuższy referat na 


temat stosunków _społeczno-politycznych 
na terenic miasta Gdańska, Po referacie 
wybrano komitet organizacyjny, który 


miałby na celu określenie wytycznych dzia- 
łalności Koła, Celem Koła Przyjaciół Gdań- 
ska będzie przede wszystkim pogłębianie 
i szerzenie znajomości zagadnień gdańskich 
wśród szerokich warstw społeczeństwa pol- 
Jskiego w kraju, oraz pomoc wyr: i 
w różnej formic dla Polonii gdańskiej, 


RÓŻNE 


114 WIECZÓR DYSKUSYJNY Zw. 
Zawod, Literatów Polskich odbędzie się w 
poniedziałek, dnia 28 bm. o godz, I9-tej w 
parterowej sali Kasyna i Koła Lit.-Art. Pres 
lekcję na temat: Jerzego Andrzejewskiego 
„Ład serca* wygłosi prof, dr Zdzisław Ży- 
gulski, — Jerzy Andrzejewski należy do 
najmłodszego pokolenia naszych pisarzy 
obozu katolickiego. Prelegent  zanalizuje 
elementy strukturalne powieści, oraz omówi 
jej aspekty ideologiczne. Wstęp wolny. 
— SOKÓŁ:MACIERZ we Lwowie urzą: 
dza 26 bm. o Żluszej tradycyjną „Kata- 
rzynkę'*. Bufet we własnym zarządzie. Or- 
kiestra akademicka „Mary Jazz”. Wstęp 
bezpłatny za zaproszeniem. — Garderoba 
zł. 1.20 od osoby. 
— ZWIĄZEK PAŃ DOMU komuniku- 
je, że rozpoczyna się Głygodniowy kurs 
gotowania dla pań, Zgłoszenia i informacje 
w Sekretariacie Związku, Batorego 38, tel. 
110:02. 
— DYŻURY NOCNE W APIEKACH 
od 20 do 26 listopada: 
Błądzińskiego, Łyczakowska 57. — Brett- 
lera i J. Pinelesa, Rynek 18. — Dorżawetza, 
pl. Teodora 3. — Ettingera, pl Gołuchow» 
skich 14. — Haya, ul. Kołłątaja 12. — Kas 
niewskiego, Leona Sapiehy 15. — Kurkies 
wicza, Unii Brzeskiej 4. — Lauera, ul. Jas 
giellońska 12. — Łazowskiego, 29 Listopada 
75, —  Marguliesa. ul. Żółkiewska 82. — 
Markowicza, Zyblikiewicza 50. — Mikola» 
scha, ul. Kopernika 1. — Nussbauma, ul. 
Krakowska 26. — Pilewskiego, ul. Akade. 
micka 28. — Poratyńskiego, pl. Bernardyńs 
ski 1, — Reissowej, Zamarstynów, ul. Lwow» 
ska 45. — Scheinbacha, ul. cka 30. — 
Somersteina, uł. Janowska 2. — Sussmana, 
ah Kurkowa A = KRA. Zielona 33. 
6jtowicza, Leona Sapiehy 77. — Zarzyc- 
kiego, ul, Żółkiewska 71. — Zygmuntowi» 
cza, ul. Gródecka 84. 
— ZMARLI WE LWOWIE; Ks, Andrzej 
Vożniak 1, 66, Katarzyna Bałtarowicz l. 


> 


„DZIENNIK POLSKU" sobota, dnia 26 listopada 1938 r. 


Z sali sądowej 


Bójka chłopów ruskich 
z policją 


(-) Trybunał karny Sądu Okręg. 
we Lwowie pod przewodnictwem s. 0. 
Michalego rozpoczął w dniu 24 bm. 
rozpatrywać sprawę zajść chłopskich z 
dnia 13 maja b, r. w Wólce Mazowiec: 
kiej pow. Rawa Ruska. Na ławach o: 
skarżonych zasiadło 56 osób. 

Sprawa miała przebieg następujący: 
W r. 1937 Starostwo powiatowe w Ras 
wie Ruskiej zarządziło zalesienie zrę 
bu należącego do gromady Wólka 
Mazowiecka. Mieszkańcy wsi, którzy 
wypasali bydło na zrębie, wnosili pod 
wpływem agitacji prowadzonej głów 
nie przez działacza „Unda* dr Roma: 
na Perfeckiego, rekursy przeciw temu 
zarządzeniu do Urzędu W/ojewódzkiee 
go i do Ministerstwa Reform Rolnych 
w Warszawie 

Na wiosnę b. r. rozpoczęto roboty 
potrzebne do zalesienia zrębu, lecz 
ludność miejscowa usiłowała temu 
przeszkodzić przez sabotaż. Zasypano 
w nocy rów, który miał odgraniczać 
teren przeznaczony na zalesienic, przez 
kopano wał ochronny nad rzeką Ratą, 
co spowodowało powódź na przestrze» 
ni 620 ha, Do sabotaży nakłaniał lud= 
ność najsilniej Andrzej Woźniak. 

Władze naprawiły szkody j przedsię 
wzięły dalsze roboty, jednakże chłopi 
nie chcieli przy nich pracować. Sproe 
wadzono zatem 100 ludzi z wsi okolicz 
nych, którzy zaczęli pracować 15 maja 
pod ochroną policji w obecności wis 


cestarosty pow. St. Bałusza. Chłopi 
miejscowi uzbrojeni w różne narzędzia 
na umówione hasło; „gwalt“, napadli 
na pracujących, spędzili ich z terenu i 
obsypali obelgami wicestarostę. 

Przyszło do zajścia, w którym pobi: 
to dwóch robotników i posterunkow. 
go Hołeńkę, który dał strzał w powi 
trze, 

Policja przytrzymała kilku napastni+ 
ków i zamknęła ich w domu niejakie< 
go Badana. Chłopi z Wulki domagali 
się wypuszczenia ich, oraz wydania 
wicestarosty, wójta Pawlika i prowa: 
dzącego roboty inż.. Kupczyńskiego, 
znieważając władze j Państwo Polskie, 
Wynikła bójka tłumu z policją, rzuca: 
no z tłumu kamienie, kije, kawałki ż 
laża, Jeden z uczestników strzelił do 
policjantów z uciętego karabinu, 

Policja strzeliła kilkakrotnie na pi 
strach. W czasie strzelaniny ranieni 
zostali chłopi: Hryć Iwanów, Mikołaj 
Sokal i Wasyl Moroz. Dwaj pierwsi 
zmarli z ran w szpitalu. Posiłki policyje 
ne z Rawy Ruskiej zlikwidowały zaj: 
ścia. 

Głównymi podżegaczami do rozrue 
chów byli Andrzej i Maksym Wożnias 
kowie, oraz  Parania Andruszczak. 
Oskarżeni zajęli w Sądzie 7 ław. Pro- 
ces potrwa 3 dni we Lwowie, a następź 
nie toczyć się będzie w Rawie Ruskiej. 
Oskarża wiceprok. ar Olberck, broni 
adw, dr Szewczuk. 


Znaczne zmiany w ruchu 
tramwajowym 


Wobec ukończenia 
Listopada i zbudowania tam podwój 
nego toru, z dniem 26 bm., tj. w sobo- 


tę, nastąpią znaczne zmiany w ruchu | 


tramwajowym. Z powodu zwiększone 
go ruchu w okolicy ulicy 29 Listopa: 
da, musiano tam wprowadzić wozy 
podwójne, a ponieważ na dotychczaso 
wej linii Nr. 4, wozy te nie mogłyby 
wracać, Dyrekcja tramwajów wprowa» 
dziła na linii tej wozy Nr. 2. Wozy te 
już od soboty kursować będą z Dwore 
ca Głównego, Aleją Focha, Gen. Tos 
karzewskiego (dawna Gródecka), Kaz. 
Wielkiego, placem  Gołuchowskich, 
Legionów, placem Halickim, pl. Ma: 
riackim, pl. Bernardyńskim do pl. 
Bandurskiego, a następnie przez ul. 
Podwale, Ruską, Rynek, Kilińskiego, 
Sykstuską, Kopernika, Potockiego, 
Szymonowiczów, 29 Listopada, do wy* 
lotu ul. Grochowskiej. Z powrotem 
wozy linii 2 kursują tymi samymi ulie 
cami z ul. 29 Listopadź przez Rynek, 
do pl. Bandurskiego, a następnie przez 


PZ EE EZ CEST TTE 


Wycieczka ze Lwowa 
celem poznania Zaolzia 

Oddział lwowski b. Ochotników Armii 
Polskiej w porozumieniu z Biurem Podró- 
ży Orbis urządza wycieczkę na Zaolzie po- 
ciągiem popularnym w dniu 3 grudnia br. 
pod hasłem: „Lwów i Ziemia Czerwicńska 
w hołdzie Rodakom z Zaolzia”. Pragnąc, 
by wycieczka ta miala podniosły charakter 
manifestacji, Związek b. Ochotników zapros 
sza wszystkie oddziały, znajdujące się na 
terenie województwa lwowskiego, stanisła: 
wowskiego i tarnopolskiego, oraz wszelkie 
organizacje i związki do gremialnego u- 
działu w tej wycieczce. Koszt podróży w 
obie strony wynosi 15 zł. Zgłoszenia nale: 
nadsyłać do dnia 1 grudnia br. na adres: 
rząd Okręgu Związku b. Ochotników 
A. P., Lwów. ul. Szopena 5, lub pod adres 
sem: Biuro Orbis, Lwów, plac Mariacki 5. 
TEJ EEEE OWE RTTE TEESE 


Olga Przyjemska |. 59, Józefa Kunstman 1. 
853, Bazyli Chmielik |. 67, Jadwiga Topolni: 
cka 1. 40, Helena Parcńska 1. 69, Apolonia 
Michałowska |, 92, Konrad Szubert 1. 52, 
dr Aleksander Kulczycki 1. 80, Rozalia Ol- 
szewska l. 79, Anastazja Damohraj 1. 56, 
Katarzyna Dropa l. 66, Reise] Leichterma- 
cher 1. 75, Chaim Bernhard |. 60, Taube 
Kahane 1. 63, Chaskiel Katz 1. 86, Rebeka 
Chaja Wiesner |, 65, Mala 


l. 36, 


Klapp 
Ehrlich 1. 66, 


budowy ul. 29 į ul. 


Gen. Tokarzewskiego (Gródecką) 
do Dworca Głównego. Linia ʻa bę: 
dzie podzielona na dwa odcinki, Pile- 
ty normalne nabyte w wozach Nr. 2, 
na odcinku od Dworca Głównegs do 
Wałów Hetmańskich, uprawniaią do 
dojazdu do Rynku zaś nabyte na od: 
cinku od ul. 29 Listopada do Wałów 
Fetmańskich, uprawniają do dojazdu 
do pl. Halickiego, 

Wozy Nr. 4 otrzymają inną turę, 
będą mianowicie kursowały z Wysos 
kiego Zamku, ul. Teatyńską, Unii Lu- 
belskiej, Ruską, Rynkiem, Kilińskie< 
go, Wałami Hetmańskimi, Sykstuską, 
Kopernika, Tomickiego, do ul. Peł 
czyńskiej. Będzie to zatem najkrótsza 
linia, 

Natomiast zgodnie z życzeniem sze: 
rokich mas publiczności wozy Nr. 8, 
wracają na dawną turę. Będą one już 
od soboty kursowały z Bogdanówki 
do końca ul. Łyczakowskiej (nie jak 
dawniej do ul. św. Piotra), a to ulicae 
mi: Gródecką, Gen. Tokarzewskiego, 
Kaz. Wielkiego, pl. Gołuchowskich, 
ul, Legionów, pl. Mariackim, pl. Ha: 
lickim, pl. Bernardyńskim, pl. Bandtur= 
skiego do końca ul. Łyczakowskiej 
(podobnie jak wozy Nr, 1). 

Ponieważ Szkoła Techniczna pozbas 
wiona została tramwaju Nr. 2, wproe 
wadzono tam nowe wozy Nr. 7, które 
będą kursowały z Bogdanówki do 
Szkoły Technicznej ulicami: Gródecką, 
Gen. Tokarzewskiego, Kaz. Wieikiego, 
pl. Gołuchowskich, ul. Legionów, pl. 
Mariackim, pl. Halickim, Batorego, ]. 
Piłsudskiego, Zyblikiewicza, św. Zofii, 
Dwernickiego do Szkoły Technicznej. 
Wozy na tej linii będą kursowały co 
10 minut. 

Bilety do przesiadania wydane na 
linii Nr. 9 od przystanku ul. Kace.ka 
w kierunku do miasta, nie będą upraw 
niały do przesiadania na wozy linii 4 
przy Wałach Hetmańskich w kierun* 
ku do ul. Pełczyńskiej, tak samo przes 
siadki wydawane od Wałów Hetmań* 
skich na linii Nr. 4 w kierunku do ul. 
Pełczyńskiej nie będą ważne na wozy 
linii Nr. 9, jadące od przystanku ul. 
Kadecka w kierunku do śródmieścia, 


Nr. 326 


Skrytobójczy mord 
na wsi 

(a) W Bliżnem, w pow.  brzozow. 
skim, nieznany sprawca dokonał skry- 
tobójczego mordu na osobie Andrzeja 
Śnieżka, który spał na strychu 
domu, Sprawca strzelił z karabinu przez 
okno do śpiącego i pozbawił go życia 
na miejscu, Podłożem skrytobójczego 
tego mordu są prawdopodobnie nie. 
snaski rodzinne. 


KRONIKA _WYPADKOW 


(a) Wczorajszy raport policyjny wy: 
mieniał znów dwa wypadki uliczne spo: 
wodowane nieostrożną jazdą kierow: 
ców. Na ul. Sykstuskiej autodorożka 
nr. 40.424, prowadzona przez nicznae 
nego z nazwi: zofera, potrąciła dwu 
konny wóz Wojciecha Radwańskiego 
z Łopusznej, w pow. bobreckim. W zde 
rzeniu koń doznał okaleczenia nogi. 

Drugi wypadek wydarzył się ma pl. 
Mariackim, gdzie na samochód, który 
z powodu defektu zatrzymał się nato. 
rze, naiechał wóz tramwajowy linii „2" 
prowadzony przez motorowego Józefa 
Mirka. W zderzeniu w samochodzie, 
stanowiącym własność ż. Wajdow- 
skiego (ul. Kochanowskiego 51), uszko 
dzoną została latarnia i błotnik. 

Pogotowie Ratunkowe udzieliło wice 

czorem pomocy 1Seletniemu Michałow 
Budyniowi (ul. Rewakowicza 5), który 
w zamiarze samobójczym usiłował otruć 
się kwasem solnym. Młody desperat 
„przewieziony został do szpitala po: 
wszechnego, Powód targnięcia się ni 
cie nicznany. 
Skutkiem nieostrożnego obchodzenia 
się z ogniem wybuchł wczoraj pożar 
w piwnicy przy ul. Łyczakowskiej 1. 39. 
Pożar został rychło ugaszony, 


PEREZ SKO NYCZ ASY 


Prayjechadi Jo NOWEGO 
„HOTELU EUROPEJSKIEGO" 


Laszenko Aleksander, 
Kwolewski Art przen. 
lsko yszewski Leon, „ nadler 
— Worochta. Vogeler Karol, wl. 
Berlin. Dr Nittman Tadeusz, 
— Warszawa. Feinstein Abra 
ham, dyr. Banku — Bukareszt. Dr Lacnen 
Harald, dziennikarz — Wa wa, Engel 
Karol, przemysł, — Lesko. Friedländer Lo 
on, inż, — Sanok. Oar Taz 
przemysł, > Urycz, iński Jam, inż. 
R iA „ Wegrzynow: Władysław, 
przemysł Varszawa. Świerzawska Mae 
tia, wł. dóbr — Łykoszyn. Lewi Kazimierz, 
dyrcktor — Warszawa. Steiner Elżbieta, 
pryw. — Praga. Dr Schiller Imre, przem. 
Budapeszt. Seretny Piotr, komisarz 
ziem. — Krosno, Lutinger Iza, wl. dóbr — 
Borszczów. Bauer Adam, urzędn y 
goda., Blumberg Salomon, kupicc — Łódź. 
Lisak Józef, prawnik — Żywiec. Strauch 
Stefan, kupiec Warszawa, Steininger 
Aleksander, poruc: Dęblin.  Bajenkic: 
— Warszawa, Hel- 


art.malar. 


Tarnopol. 
Łuck. Zlamal Hubert, inżynier — Wygodi 


Zbiórka na Pomoc Zimowa 
W dniach 3 i 4 grudnia odbędzie się W 


całej Polsce pierwsza w tym sezonie zbiór: 
ka na rz Zimowej Pomocy Bezrobot: 
nym. — Jak zwykle wezmą w niej udzia 
przedstawiciele władz i stowarzyszeń spo 
cznych, oraz wybitne osobistości. Miejsk: 
Obyw. Komitet Zimowej Pomocy KRZ 


szenia funduszów na rzecz ofiar bezrobotje 
i nędzy. Zbiórka pod hasłem gwiazdki 6 
dzicci bezrobotnych, gwiazdki, na któ 
ofiarujemy im nie zabawki i błyskotki, A 
chleb — powiama przynieść jak najpie 
_ nieisze wyniki. zi 


swego - 


INFORMATOR 


TANIEGO ŹRÓDŁA ZAKUPU 
a e a ant aoee 


GRUZLICA PŁUC 


jest nieubłagana i corocznie 

nie robiąc różnicy dla płci, 

wieku i stanu pociąga bardzo 

wiele ofiar. Przy zwalczaniu 

chorób płucnych, bronchitu, 
grypy; Uporczywego męczącego kaszlu itp. 
2508 stosują Pp. Lekarze 


„BALSAM TRIKOLAN-AGE" 
który ułatwiatąc wydzielanie się plwociny, 
usuwa kaszel, wzmacnia organizm i samo- 
poczucie chorego. oraz powiększa wagę 
ciała. Do nabycia w aptekach 


Latarnie stajenne 
Sondy dia bydła przeciw 
wzdęciu i udławieniu. 
Hegary. Fosforan wapniowy. 
Kredę spławianą — najtaniej u 


Jes Sudhoffa_ 


Lwów, Rynek 38, Akademicka 8 $) 


PRZERABIA I POKRYWA 


Kołdry - Materace 


w jednym dniu 


A. PIETRUSZEWSKI - 


LWÓW, HALICKA 20. Tel. 212-337 


asais orromalnych messio sm m. tate „KOGUTEK” 
GĄSECKIEGO 
yta æ egakówaciu hiotaniczzym w TOREBKACH 


OBRAZY — OKAZJE 


pierwszorzędnych malarzy polskich 
gwarantowane oryginały ==== 


Ceny niskie. Warunki dogodne. 
pawEŁ STELMACH 


Lwów, Słowackiego 2. 
Oprawa obrazów, ramy, karn'sze, szyby, lustra. E| 


TOWARY BŁAWATNE 
WEŁNY, PŁÓTNA I POŚCIEL poleca 


MARIAN MLEKO 


Lwów, pl. BILCZEWSKIEGO 12, tel. 224-75 
lobok Apteki Łazowskiego) 


Ceny najniższe 


Ceny najniższe 3817 


Z Sokala 


Z KOMITETU POMOCY ZIMO: 
Wej, W sali Wydziału Pow. w Sokas 
lu odbylo się Zebranie Obywatelskie, 
któremu przewodniczył ks. kan. N. 
Szukalski. Przedmiotem zebrania był 
wybór Pow. Komitetu Pomocy Zimo- 
Wej Bezrobotnym. Wybrano wład 
Komitetu w następującym składz 
Przewodniczący ks, N. Szukalski 
stępca burmistrz mgr Olszewski, Prze 
Wodniczący Sekcji i Org. Propagandy 
Prof. R. Ratusiński, Sekcji Zbřó 
Wej Fr. Grędecki, Rozdzielczej i 

Nawarski, Sekretarzem wybrano 
| Huberta, zaś skarbnikiem M. Ko» 
Szałkowskiego. Przewodniczącym Kos 
Misji Rewizyjnej został delegat Pow. 

Pomocy Dzieciom i Młodzieży. 
Mgr Br. Bednarczuk, Powyższy skład 

„omitetu Pomocy Zimowej, którego 
ola jest niezwykle ważna i doniosła, 
daje rękojmię, że praca zostanie nale 
-Ycie poprowadzona i znajdzie pełne 
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Z Tarnopola 


Nowy ośrodek przemysłu 
w Tarnopolszczyźnie 


Wojewódzki Patronat Przemysłu Lu 
dowego w Tarnopolu poświęcił i otwo 
rzył trzecią z rzędu szkołę kilimkare 
stwa w Krowińce, powiat Trembowla. 
Kilimy tarnopolskie wyrabiane syste 
mem grzebyczkowym i barwione ros 
ślinnie znane już są i za granicą. Dwie 
szkoły kilimkarskie w Mikulińcach i 
Ładyczynie, pow. tarnopolskiego nie 
mogą podołać zamówieniom. Aktu 


Z Łańcuta 


Mielec na nowej 


Mielec, należący do jednego z głów- 
nych ośrodków Centralnego Okręgu 
Przemysłowego, przystępuje powoli do 
zrealizowania całego szeregu poważe 
nych inwestycji, które by dostosowały 
miasto do jego roli i zadania, jakie w 
C. O. P. ma obecnie i w przyszłości 
spełnić. Na pierwszy plan wysuwa się 
sprawa budowy kosztem 150.000 zł. no 
woczesnej rzeźni z chłodnią. Plany na 
budowę zostały już sporządzone i znaj 
dują się obecnie w stadium zatwierdzes 
nia przez wyższe jnstancje władz samo* 
rządowych. Do budowy tej rzeżni za: 
mierza Zarząd Miejski przystąpić jes 
szcze w tym roku, tym bardziej, że o7 
trzymał z Polskiego Banku Komunal- 
nego odpowiednią pożyczkę na ten 
cel. 


poświęcenia w obecności prezeski Pa- 
tronatu wojewodziny Malickiej, licznie 
zebranej ludności, wicestarosty Tybo- 
rowskiego, przedstawiciela władz T.S. 
L. dra Orlińskiego i wielu innych, do= 
konał miejsc. proboszcz ks. Orkusz. 
Nową placówką zaopiekuje się w Kroz 
wince prezes Czytelni i zasłużony dzia 
łacz p. Willmuth. (A. P). 


drodze rozwoju 


Równie konieczną jest sprawa budo» 
wy nowoczesnej publicznej szkoły pos 
wszechnej. Dla sfinansowania tej budo 
wy. Zarząd Miejski sprzedaje 2 nieod= 
powiednie dotychczas budynki, a nad- 
to czyni starania o zaciągnięcie dogod- 


inych kredytów. Plan przewiduje budoż 


wę 2 szkół bliźniaczych kosztem pół 
miliona złotych, z tym, że na razie ma 
być budowany jeden gmach objętości 
14 sal lekcyjnych i innych dodatko= 


„wych. Sprawa budowy szkół jest na 


terenie Mielca bardzo aktualna, gdyż 
istniejące budynki są nie tylko zupełe 
nie nieodpowiednie, ale również nie 
mogą pomieścić dzieci z terenu całego 
miasta. Niemniej ważną jest potrzeba 
wodociągów i kanalizacji i planu zaz 
budowy miasta. 


Z Borszczowa 
zza 


Przykład godny naślzdowania 


Do wsi Cygany pow. Borszczów, 
przybyła delegacja pułku Strzelców Ka 


niowskich z Łodzi w składzie kpt: Ma* 
linowskiego, 1 sierżanta i 2 strzelców, 


KRONIKA _WOŁYŃSK 


Obrady osadników wojskowych 


W tych dniach w Łucku odbyło się 
posiedzenie Wojewódzkiej Rady Osa: 
dniczej — naczelnej organizacji osad- 
nictwa wojskowego na Wołyniu. Na 
Radzie przewodniczący Rady p, Smos 
czkiewicz złożył sprawozdanie z dzia- 
łalności Rady za ub. rok oraz plany 
pracy na przyszły rok. Ze sprawozda* 
nia dowiadujemy się, że osadnictwo 
wojskowe na Wołyniu szczególną us 
wagę zwróciło na zagadnienie oświa: 
ty dla dorastającej młodzieży. W tej 
sprawie zrobiono już wiele, Istnieje w 
Równem gimnazjum osadnicze. w Łu- 
cku i Równem bursy dla kształcącej 
się młodzieży. W szkolnictwie powsze 
chnym przy współdziałaniu Kurato: 
rium Szkolnego też załatwiono wiele 
spraw piekących, tak, że w obecnej 
chwili już nie ma wypadków, aby 
dzieci osadnicze zmuszone były uczę- 
szczać do szkół ukraińskich i pobiec- 
rać naukę w języku ukraińskim. 

Nad złożonymi sprawozdaniem i 
planem prac rozwinęła się ożywiona 
dyskusja, świadcząca, że osadnictwo 
wojskowe na Wolyniu znakomicie ro: 
zumie swoją rolę. Mocne akcenty słu- 
żby dla Państwa i obrony polskości 
na Kresach są tego wyrazem Osadni: 
ctwo wojskowe wysunęło kapitalne 
zagadnienie przygarnięcia do siebie i 
roztoczenia opieki nad zapomnianym 
na Wołyniu osadnictwem cywilnym. 
Co prawda w dyskusji stwierdzono, 
że na tę pracę nie ma odpowiednich 
środków materialnych. Nam się zda: 
je, że te środki winny sie znależć w 
imię racji stanu Polski, j ta sprawa 
właśnie powinna być powierzona wła 
dzom organizacyjnym osadnictwa woj 
skowego, Ujawnione w dyskusji fakty 
zadłużenia osadnictwa cywilnego po 


Poparcie ze strony tut, społeczeństwa. | 800zł, od hektara sa żywym Świadec 


twem tragedii, jaką przeżywa osadnik 
cywilny na Wołyniu, Osadnictwo cy 
wilne winno skorzystać z tych wszy: 
stkich dobrodziejstw akcji oddłużenio 
wej, jakie spotkały osadnictwo woj- 
skowe. 

Z ważniejszych uchwał należy pod- 
kreślić żądanie osadników obniżenia 
oprocentowania istniejących długoter» 
minowych pożyczek w Państwowym 
Banku Rolnym, oraz o moratorium 
dla tych zadłużeń, do czasu unormo* 
wania koniunktury gospodarczej, Ob: 
niżenia opłat za radio na wsi, o likwie 
dację zanotowanych wypadków niele 
galnej sprzedaży działek lub ich dzier 
żawę w obce ręce. 


OBUWIE DZIECIĘCE 


Do 
SYKSTUSKA 192. 

Śniegowce po zł. 3'90 i 4:90 
Buty filcowe zakopiańskie >, 


SKAZANI KOMUNIŚCI. Sąd O- 
kręgowy w Łucku rozpatrywał trzy 
sprawy komunistyczne; oskarżeni są 
mieszkańcy pow. łuckiego, Wywrotow= 
cy utworzyli w Dorosinach, Krywatce 
i Szczurzynie miejscowe Komitety K. 
P. Z. U., wciągając do nich miejscową 
młodzież. Rozrzucali oni ulotki anty: 
państwowe i utrzymywali kontakt z 
„podpolnymi”, 

W wyniku przewodu sądowego zoz 
stali skazani: Antoni Mosiejszuk na 6 
lat więzienia; Paweł Śliwa na 5 lat wię: 
zienia; Michał Karpiuk, Antoni Ma- 
ksymczuk po 3 lata więzienia; Dymitr 
Demiańczuk, Ewa  Pietruczuk yel 
Naumczuk po Ż lata więzienia. Poza 
tym Sąd pozbawił skazanych praw od 
5 do 10 lat. 


San. 


przywożąc ze sobą ubrania, względnie 
materiały na ubrania, oraz szaliki i 
czapki dla wszystkich dzieci szkoły po 
wszechnej w tej miejscowości, zaku- 
pione ze składek oficerów i podofice= 
rów pułku. Delegacja obdarowała okos 
ło 100 dzieci szkolnych, po czym kpt. 
Malinowski wręczył wójtowi gminy 
700 zł. na urządzenie jednej sali w no* 
wo budującej się szkole, oświadczając 
przy tym, że odtąd pułk Strzelców Kae 
niowskich w Łodzi obejmuje stałą o* 
piekę nad szkołą w Cyganach, Delega- 
tom pułku podziękowali za ich obywa% 
telski czyn kierownik szkoły Kahanek 
i wójt Skawiński, podkreślając z u 
znaniem ten nie pierwszy dowód wy 
próbowanej ofiarności armii na cele spo 
łeczne i zrozumienia jej dla potrzeb pol 
skiej wsi kresowej. Nadmienić należy, 
że z wsią Cygany łączą pułk strzelców 
kanjowskich z Łodzi, wspomnienia z ©% 
kresu powrotu pułku do Polski po pas 
miętnym boju pod Kaniowem w £ 
1918. 


Z Przemyśla 

Z ŻYCIA ZWIĄZKU PRACOW: 
NIKÓW SKARBOWYCH. Zw. Pras 
cowników Skarb. Koło Przemyśl roze 
wija na swoim terenie bardzo żywą 
działalność. Ostatnio Związek zebrał 
fundusze i urządził własną świetlicę 
mieszczącą się w budynku Urzędu 
skarbowego. Dnia 19 bm. odbyło się 
uroczyste poświęcenie i otwarcie noe 
wej świetlicy, W uroczystościach tych 
wzięli udział delegaci z Izby Skarboe 
wej ze Lwowa, przedstawiciele Zarz. 
Okręgu Z. P. S$, p. dyr. Złotnicki, 
nacz. II. Urz, Skarb. p. Tarnawski, 
nacz, Urz. Skarb, z Dobromila p. So- 
kołowski, zarząd miejscowego Koła Z. 
P, S., oraz liczni członkowie sympatycy 
i zaproszeni goście. Aktu poświęcenia 
dokonał ks. prałat Wąsik. Okolicznoś 
ściowe przemówienia wygłosili pp.: 
Zlotnicki, Tarnawski, Sokołowski, o- 
raz p. Bandasiewicz referendarz II. 
Urz. Skarb., prezes miejscowego Koła. 


PIĄTEK, 25 LISTOPADA 
Godz. 6.57 Lw. „Śliczna Gwiazdo miasta 


Lwowa”. — 7.00 Dziennik poranny, — 7.15 
Płyty. — 8.00 Audycja dla szkół, — 8.10 
Lw. „Godzina gospodyni“: Pogadanka Z. 
Łosiowej, Porady, Wiadomości, Muzyka 
lekka z płyt. — 1100 Audycja dla szkół. 
— 11.25 Płyty. — 1157 Sygnał czasu i hej. 
— 12.03 Audycja południowa. — 14.00 
Gazetka informacyjna” w jęz. ukr, — 
M. Kowalewski. — 14.10 Lw. Muzyka pole 
ska = płyt. — 1430 Lw. „Przy kolowrot- 
ku" — fragment z „Chłopów“ — Reymone 
ta, — 1445 Lw. Wiad, gospod. — 1450 
Gielda lwowska. — 14.55 Lw, Program na 
jutro. — 15.00 Rozwiązanie zagadki dźwię- 
kowej = 21. X. i audycja dla młodzieży. — 
15.25 Poradnik sportowy. — 15.35 Muzyka 
obiadowa. — 16.00 Dziennik popoludnio: 
wy. — 16.05 Wiad. gospod. — 16.15 Roz- 
mowa z chorymi ks, kap. M. Rękasa. — 
16.30 Muzyka klasyczna z Krak, — 1655 
„Starzy i młodzi" — J. KadeneBandrowski. 
— 17.10 Popularna muzyka fortepianowa 
na 4 ręce. — 17.45 Lw. Wiadomości bie- 
żące z miasta i prowincji. — 17.50 Lw. 
Fragmenty muzyczne z widowiska scenicze 
nego „Lwie serca" — J. S, Pełry'ego z mus 
zyką A. Sołtysa, Słowo wiążące J. Zyndra- 
ma. — 18.30 „Wypędzenie okupantów z 
Krakowa w listopadzie 1918" — z książki 
M. Rusinka, — 18.55 Koncert rozrywkowy 
= Poznania. — 2035 Dziennik wieczamy, 
Wiad. meteor.. Wiad. sport, Nasz program 
na jutro. — 21.00 „Temperamenty" -- pos 
wieść mówiona A. Cwojdzińskiego. — 
21.15 Konc, symfon. z Filharmonii warsz. 
Orkiestra Filh. i Z. Francescati — skrzypce. 
— 230 „Poczja wieku złotego" w oprac. 
j. Krzyżanowskiego. — 2245 Płyty. — 
2255 Lw. Audycja informacyjna, — 2300 
Dziennik wieczorny, Komun, meteor. 
AUDYCJE ZAGRANICZNE 
20.30 Droitwich. „Pajace* — Leoncavalla, 
20.10 Wiedeń. Koncert symfon. 
2045 Sztokholm. Koncert ork. z udz. Elly 
Ney (fort.). 
21.45 Rennes. Koncert symfon. 
24.00 Radio Paris. Koncert nocny. 


UŁ. KOPERNIKA 
łotok skowrona) 


UBRANIOZMIAN 


ŁA” > 


= 


W tej rubryce zamieszczamy 


„DZIENNIK POLSKI" sobota, dnia 26 listopada 1 


OGEŁO: 


SKLEP SPOŻYWCZY 


zaraz do sprzedania. — Na 
Bajkach 9. 10856 
KRÓLIKI 
wiedeńskie, ciemne — do 
sprzedania. — Brzuchowice 


willa „Wiktoria“, 10837 


czynszową, wkład 60.000, 
sprzedam, Listy Adm. „Nr. 
794". 10708 


FUTRO 
męskie i damskie nowe 
sprzedam — Chocimska 11, 
m. 2 10845 


TANIO 
jadalnia do sprzedania, 
Śnopkowska 28, m. 9. 

: 1 


0849 


FORTEPIANY, PIANINA 
FISHARMONIE 


qwarantowane 
aajtaniej 
sprzedaje, 
kupuje, mienia 
HANAK 
Piłsudskiego 21,1. p. 3322 
SPRZEDAM 
okazyjnie nowo 


dalnię orzechow: 
1la, stolarnia, 


ną 
ą. Szpitalna 
10848 


jas 


SPRZEDAM 
dwupiętrową kamienicę przy 


ulicy Śniadeckich. 
mość telefon 279-44. 


Wiado= 
10861 


zamienia starą garderobę | Ogłoszenia po 5 gr. za słowo 
męską BEZ DOPŁATY na | kupieckie i kandłowe po 10 
bielskie materiały ubraniowe. groszy. 
Telefon 270-25, 10844 
KZ KRETONY 
KRAWATY angielskie i krajowe różno» 
przerabiam, — naprawiam, | kolorowe 1.80. Freilich, Syk- 
czyszczę, szyję, — fachowo, | stuska 21. 3206 
tanio. Klonowicza 14/1. — = 
R an GABINET 
USZCZELNIENIE kosmetyczny, dobrze pros 
okien, drzwi, wykonuje tanio | sperujący sprzedania 
„Czystość“. Proszę dzwonić | katolikom. Listy do Dz. P. 
259-17. k 2501 | „Wyjazd“. 10847 
STARĄ GARDEROBĘ PIERNIKI 


męską zamieniamy na naj- 
modniejsze materiały biel- 
skie. Telefon 114-58, 10806 


PRZYJMUJĘ 

do naprawy zegary anty: 
czne, budziki i precyzyjne 
zegarki pod gwarancją po 
nader niskich cenach. 
Mehler, Kochanowskiego 6. 

10842 

LOKAL 

na cele przemysłowe do wy- 
najęcia. Chorążczyzny 12. 

10857 


wyborowe Krakowskiej Fa- 
bryki Antoni Rothe już na- 
deszły. Sprzedaż: Plac 
Akademicki 3, I. p. Telefon 
113-07. 3887 


FORTEBIANÓW 
stroiciel pierwszorzędny, — 
strol czysto, trwale. Poleca 


się, Wojnarowicz, Chorąż- 
czyzny Ila 10852 | —————————————— 
SPRZEDAM 
FEYY"Y"NYYYYYYM | parę 2 , zatwierdzonymi 
Czytajcie planami, Peay, z dobrym 
U położeniu. Im, „O- 
„Dziennik Polski" | kolica Zielonej". 16835 


4. Urząd Skarbowy we Lwowie 
Nr. T. W. 40/24/38 — 39/24/38 


Obwieszczenie o licytacji 


W myśl $ 83 rozporządzenia Rady Ministrów z dnia 
25 VI. 1932 r. (Dz. U. R. P. Nr. 62 poz. 580) o postępowaniu 
egzekucyjnym Władz Skarbowych, podaje się do ogólnej 
wiadomości, że dnia 14-go grudnia 1938 r. o godz. 9-tej 
w lokalu Składnicy 4. Urzędu Skarbowego we Lwowie, plac 
Bandurskiego 1, celem uregulowania należności Urzędu 
Opłat Skarbowych we Lwowie, odbędzie się sprzedaż z li- 
cytacji niżej wymienionych ruchomości: 

Maszynka do krajania szynki ręczna, wartości 700 zł. 

Zajęty przedmiot można oglądać dnia 14-go grudnia 
1938 r. od godz. 8:30 do godz. Stej w lokalu Składnicy 
4. Urzędu Skarbowego we Lwowle, plac Bandurskiego 1. 

Naczelnik Urzędu Skarbowego 


3915 Mgr A. Zawadowski 


DOM 
komfortowy w śródmieściu 
do sprzedania. Listy Admin. 
„Tylko katolikom“. _ 10858 


MIÓD PSZCZELNY 
ze słynnych miodoborów po- 
dolskich oferuję po cenie: 
3 kg 8 zł, 5 kg 12 zł, 10 kg 
23 zł, 20 kg 45 zł. Cena ro- 
zumie się z opakowaniem 
i opłatą pocztową za za- 
liczką. Przy nadesłaniu go- 
tówki z góry proszę potrą- 
cić 5%, opustu. — Orzechy 
włoskie, mak i wszelkiego 
rodzaju artykuły spożywcze 
dostarczam pocztą do 20 kg. 
Żądajcie ofert i cenników. 
Eksport Miodu i Ziemiopło+ 
dów, Józef Chruściel w Zba- 
rażu. 10851 


W tej rubryce zamieszczamy 

wszelkie ogłoszenia miesze 

kaniowe przy 3 razach do 10 
słów. 2 razy bezpłatnie, 


POKÓJ 
kuchnia do wynejęcia za 
kaucją M. K. O. — Gródec- 
ka 51. 10807 


PIĘKNYCH 
5 pokoi, system korytarzo- 
wy, ciepłe. Kadecka 4, IL. p. 
10795 


CZTERY POKOJE 
komfort, do wynajęcia, Kas 
lecza 5c. Telefon 261-92. 

10839 


TRZY 
frontowe pokoje, komfort. 
Kopernika 42a, I. _ 10825 


POKÓJ 
kuchnia do wynajęcia rzą- 
dowcom. — UÍ. Obmińskie- 
go 19. 10854 


SZENIA 


MĘSRIE i DAMSKIE 
wykonuje według najnowszych modejj 


MAGAZYN i PRACOWNIA 
TĘ 


MERLE 


poleca 
| 


Stałe pogotowie napraw. 


kompletne oraz poszczególne urzą- 
dzenia pokojowe poleca solidne i tanio 


Fr. Zieliński 


Żarówki sesos Lampy 
STANISŁAW CHĘ| 


| Posad poszukują | 


Ogłoszenia w tej rubryce zas 
mieszczamy po Rrosze za 
slowa. 


PIELĘGNIARKA 
kwalifikowana z. dobrymi 
poleceniami poszukuje po- 
szukuje posady. Listy Adm, 
10862 


Lwów, KOŁĄTAJA 5. 
Telefon 225.10 3833 


elektryczne 
oraz wszelkie 


instalacje 


mam Lwów mam 
Łyczakowska 4 


3236 Telefon 118-55 


„Obowiązkow: 


OBERTYŃSKA 51 

Trzypokojowc — pen 
komfortowe, pok 
ny, zaraz do wynaj 


POSZUKUJ] 
komfortowego pokoju nie- 
umeblowanego z klatki, — 
Listy z podaniem warunków 
do „Dziennika Polskiego” 
„Najchętniej od gospoda: 
rza”. 10855 
SAMOTNA 

wdowa poszukuje, pokoju 
z kuchnią możliwie z kom- 
fortem. Listy do Administr. 
„Czynsz zapewniony”. 10853 


MAGISTER PRAW 

oficer rezerwy, lat około 30, 
z obawy przed podatkiem 
starokawalerskim, ożeni się 
z panią ze sfer ziemiańskich. 
Pośrednictwo rodziny mile 
widziane. Listy z fotografią 


do Adm. sub „Gentleman*. 


10860 


KAWALER 
lat 28 na państwowej posa- 
dzie, wyższe wykształcenie, 
pozna pannę miłą, ładną, 
odpowiednio wykształconą 
w celu matrym. Listy do 
Adm. Dz. P. dla „Piękna 
przyszłość”. 10846 


STARSZA PANNA 
przystojna, Polka (lat 42), 

iadająca one dwu- 
oraz 


wrze 
mość. 
Zgłoszenia do 
P. dla „Hanki”. 


sada), pozna panią 

28 w celu matrymonialnym. 
Listy do Adm. „Chętnie 
nauczycielka lub  urzędni- 
ezka", 10843 


KUCHARKA 
samodzielna szuka pracy 
w katolickim domu do 2—3 
osób. Listy do Administracji 
„Pierwszorzędne gotowanie" 


W rubryce tej zamieszczamy 
ogloszenia po 5 gr. za slowo 


kupieckie i handlowe po 10 DEMA. 
a KUCHARKA 
KUPIĘ w średnim wieku, świetałe 


gotuje, szuka pracy do ma: 
lej. rodziny, — Długoletnie 
świadectwa. Listy do Adm, 


detektor ze wzmacniaczem 


dobrze grający. Listy z opi- 
sem i ceną do Administracji | Dz, P. — „Może być do 
„H. Z.” 10856 | wszystkiego”, 10840 


7. Urząd Skarbowy we Lwowie 
ul. Szpitalna 1, I. p. 
Nr. 819/1/38 Lwów, dnia 22 listopada 1838 í, 


Obwieszczenie o licytacji 


W myśl $ 83 rozporządzenia Rady Ministrów z dnia 
25 VI. 1932 r. o postępowaniu egzekucyjnym Władz Skar- 
bowych (Dz. U. R. P. Nr. 62, poz. 580), podaje się do ogól- 
nej wiadomości, że dnia 12 grudnia 1938 r. o godz. 10-tej 
w lokalu zobowiązanego przy ul. Zniesienie 102e (koniec 
ul. Żółkiewskiej), celem uregulowania zaległych składek 
i opłat należnych: Ulbezpieczalniom Społecznym we Lwowie, 
Stryju, Kołomyi i Równem, Zakładowi Ubezpieczeń Pracow- 
ników Umysłowych we Lwowie, Zakładowi Ubezpieczeń od 
Wypadków we Lwowie, Lwowskiemu Okręgowemu Urzę- 
dowi Miar, Zarządowi Obwodowemu Funduszu Bezrobocia 
we Lwowie, Wojewódzkim Biurom Funduszu Pracy we 
Lwowie, Łucku, Stanisławowie i Brześciu n/Buglem, odbędzie 
się sprzedaż z licytacji niżej wymienionych ruchomości, 
naicżących do zobów. Kunza Antoniego Ska z o. o. 

1) Dwa beczkowozy, cena szacunkowa 2.000 zł, 2) ma- 
szyna do pisania „Underwood“ 300 zł, 3) stojak do ma: 
szyny do pisania 60 zł, 4) zasuwy wodociągowe (7 sztuk) 
1.000 zł, 5) pompa hydrauliczna (1 szt.) zł, 6) sikawki 
strażackie czterokołowe nowe (2 szt) 3.000 zł, 7) pompy 
studzienne żelazne (15 szt) 6.000 zł, 8) wentyle żelazne do 
rurociągów, wagi 50—200 (20 szt) 4.000 zł, 9) szmelc żelaza 
lenego 10 tonn 1.000 zł, 10) sikawka pożarnicza „Juno“ 
2-u cylindrowa, czterokołowa na podwoziu z dźwignią (I szt) 
1.500 zł, 11) wiertarka maszynowa (1 szł) 6.000 zł, 
pompy „Kalifornia* (2 szt) 200 zł 

Jeżeli licytacja, wyznaczona w pierwszym terminie na 
dzień 12 grudnia br. nle dojdzie do skutku, następna ode 
będzie się dnia 21 grudnia 1938 r., przyczym wyżej wymie* 
nione przedmioty w myśl $ 92 powołanego na wstępie roz* 
porządzenia mogą być sprzedane za cenę niższą od osza- 
cowania. 

Zajęte przedmioty można oglądać w dniach licytacji od 
godz. 8—10-tej na miejscu u zobowiązanego. 


Naczelnik Urzędu 
Delikowski m. p. 


3916 


Reklama prowadzona niejachowo — to błądzenie na 
oślep. Ustrzeże Cię od tego pomoc fachowa, którą znajdziesz 
w dziale ogłoszeniowym 


„Dziennika Polskiego“ 


CENNIK OGLOSZEN 


Ogłoszenia w tekście, Na pierwsi: sicrie zi C90 W tekście ca 2—£ sti. zl. 070. W tekście od 6-tej do końca dzialu redakcyjnego zł. 0'50, Cała pierwsza strona zł. 1.100 
Cała strona od 2—5 zł. 1.100, Cała strona od 6-tej zł. 650, — Ogłoszenia ża tekstem: Ogłoszenia zwyczajne zł. 018, Cała stronz zł. 450. Ogłoszenia wśród drobnych zł, 0'18. 
Nekrologi: z! 050 za mm. jednoszpaił — Ogłoszenia drobne* Ogłoszenie drobr4 za wyraz zł. 0'05. handlowe po zł. 010 dla poszukujących pracy zł. 003 matrym. zl. 0:15 
Podstawą obliczenia jest 1 mm. w jednym łamie; strona w tekście ma 4 lamy. za tekstem 6 łamów. — Komunikaty notatki, wzmianki kronikarskie, artykuly 

o treści handlowej, osobiste z} 150 za mm. (strona 4-ro łamowa). — Ogłoszenia tebelaryczne i fantazyjne o 50% drożej. 


ADRES REDAKCJI i ADMINISTRACJI „DZIENNIKA POLSKIEGO": Lwów, ul. Zimorowicza 15. Telefony: sekretariat i sprawo- 
zdawcy 114-98, 262-42 — Administracja 274-44. — KANTOR OGŁOSZEŃ i PRENUMERAT ul. ZIMOROWICZA 15, telefon 240-42. 


Konto P. K. O. 506.250 


Wydawca: Małopolskie Wwdawnictwo we Lwowie, Spółka z ogr. par. 5 
Drukarnia Spółki Wydawniczej - „Słowa Polskiego", Lwów, ul. Zimorowicza 15. 


— 
Stanislaw Starzewski 


Redaktor odpowiedzialny: 


